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zagrożony! — Koalicya dąży do odbudowy siinej Rosyi. 


frelejonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 16 maja. 
tejtzez cały dzień dzisiejszy panował w gmachu 
Mowym ruch niezwykle ożywiony. Giążące 
ac Tządem i Sejmem poważne decyzye w spra- 
m h niesłychanie doniosłych wywołać musiały 
tin, dni nastrój i zrozumiałe zdenerwowa- 

atko przed południem 

tą brał się na naradę konwent seniorów 
. Ws; ra przybył prezydent ministrów Padere- 
toda Tay konwentu trwały przeszło przez 3 
tia ay. Premier Paderewshi na konwencie 
W Pap czegółowe. sprawozdanie z prac swoien 
mą, , Yżu, następnie zaś z obecnej syiuacyi za- 
iły; nej Polski, przedewszystkiem zaś w kwe- 
VSchodniej. Sprawozdanie z działalności w 


, przyniosło rzeczy „upeinie now 


gotowy plan 


| 


Paryżu nie przyniosio tioinentów nowych albo 
szczegółów, któreby w tej albo i.nej formie nie 
były już publiczności znane. Natomiast 

w sprawie Litwy : Białorusi, a zwiaszcza 
w kwesty: Galicy, wschodniej 
prezydenta ministuów Paderewskiego 
i dla sprawy 
polskiej niestety nieponiysine. W kołach politz- 
cznych informują, że koalicya ma już zupemie 
w sprawie Galicyi wschodniej 
Plan ten ma być przedłozcny zarówno Polakom., 
jak i Rusinom. 

Ententa proronuie, 


expose 


aby granica państwa gołsaiega w Salicyj 
wscugtuniej szła guanicą Dupe do Eonuonzi 
7 . 


Sirumiłowej, wschodnią granicą powiaiu 


+ 


lwowskiego, rudeckiego, samkorskiego, pa- 
łudniową granicą powiatu debzomiiskicyu 
i wscnodnią granica powiatu sanockiego, 


Przeń dwoma miesiącami koalicya przyznała 
Poisce większe ierytorynm w Galieyi wschod- 
miej, a mianowicie meiisya generała Barthele- 
my'ego przyznała Polsce nie tylko wymienione 
wyżej ziemie, ale także częsć powiatu stryjskie- 
go, skolskiego i turcckiezu, pc lewym brzegu 
Stryja, cały powiat drokabyski, starosamborskł 

| i liskj. Obecnie, jak sie okazuie. 


M, », E9-136 m RYJA FTS PĘTLE A z 
| Kse cta shee pozestawić zagłębie 
neiuwe poza granicami Polski. 
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tym niesłychanie szkodiwyn: dia Polski pla 
nem ententy pozostaje, niastel>  Hjawnione w 
części prasy kannie Mmyiż i Aieeżyki, aby woj. | 
ska generalia Hallera nie mojiy być przez zam 
polski użyte w walcc orzneiw Rusinom., Augiie 
i Ameryka wyraziie cówneczęśmwe w imieniu ca - 
łej koalicyi 
życzenie, aby Polacy zaniechali waiki grzeciw 
Rusinom 
OCAT Bie Ma rozejm 
inanawiłe koalicya 
aake? Kealicya 
'zeniczki między Pola- 


w (Galicyj wschodniej a 
Jako linię domarsacy a 
wyżej wymienione tuig 
pragnie przyjąć zsię po 
kami a Rusinami na zasadzie plenu zozgrant- 
czenia, podanego powyżci. Co wołyczy wojsk 
Hallera, to Ameryka żąda z sun powodu niew 
zżywania ich na Froncie wzucnw Uusinom, ponit 
waż znaczną część ich sianowią. abrwatełe awe- 
kańscy, a Ameryka nie I stanie tyo- 
jennym z Rusinsini, 

Uchwałę Sejma, żadające zkyczunia zieni Li 
twy i Białorusi w jeden orgaruzn: państwaswy m 
Polska zadeposzowano do u'aryża * tet spasón. 
jakoby Sejm w Warszawie Ucuwslik aneksy 
Litwy. Szczególnie 
wyraz aneksya zrobił w kołach koalicyjnych 

w Paryżu bardzo niemiłe wrażenie 


i zaszkodzit fatalnie intierezotw Polski. Koła m: 
lityczne koalicyi były bardzo zaniepo!-ojone rze- 
komą aneksyjną uchwałą Seimu potskiego w 
sprawie Litwy i zażądały xuatychmiastowych 

wyjaśnień od dyplomatów polskich w Paryżu. 
Pracujący gorączkowo na runet patyskim 


wrogowie Polski wykorzystują ten nastrój 
w Paryżu z cala perlidyą przeciw Polakom. Ko- 
alicya, głównie zaś Anglia na własne plany w 
sprawie Litwy i Białorusi. Plan tek polega na 
tem, aby na ziemiach 'itewsko-białoraskich stwa 
rzyć sfederowane republiki liewssą 4 bałoru: 
ską. Republiki te miałyby wyjscie na Bałtyk 
przez Libawę, która ma pozostawać pod kon- 
trolą angielską, Ponieważ także inne porty baż- 
tyckie, jak Mitawa i Windawa maja żyć w rę: 
kach angielskich, więc jasnem. jest, że 
sfederowane republiki litewska i białoruska 
stałyby się w krótkim czasie domeną angielską. 

Imperyalistycznu polityka Anglii w kwestył 
łitewsko-białowuskiej występuje w 'posób szcze- 
gólnie jaskrawy. Operacye wojsk polskich na 
ziemiach  litewsko-białoruskich uwazane są 
przez koalicyę za pożądane, o ile dotyczy walk 
przeciw wojskom sowieckiej Rosyi. Na tle planu 
angielskiego co do ziem 'itewsko-kialoruskich 
szczególnie nerwowo i iepokojąco podziałać mu 
siala w Paryżu depesza o rzekornej aneksyjnej 
uchwale Sejmu. W sprawie Ukrainy wiadomy 
dziś, że Ukraina jako panstwo nievoliegłe zu- 
pełnie nie wchodzi w rachubę, natomiast bardzo 

poważne niekezpieczeństwe dla 
sprawy polskiej stanowi kwestya 

rosyjska. 

Jak to już wczoraj doniosiera. w Haryżu dzia 
łeją bardzo silnie dyplomaci sosyjscy starej du- 
ty: Izwoiski i Sazonow, a koalicya «dzieła im: 
całkowitego poparcia w 2rganizowaniu ruchów | 
zbrojnych, zmierzających Jo obalenia rządu hol. 
szawickiego. Szczególnic podziałui na kualicyę 


fakt, że wszystkie stronniotwa. rosyjskie, nawet 
lewicowe, połączyły sią Jia zwalczania hołsze: 
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wizmu w Rosyi. Koalicya pragnie obecnie odbu- | 


dowy Rogyi silnej i pragnie jej dać' granice po» 
kaźne. Bardzo wielkie "iehezpieczeństwo dle 
Polski przedstawia. też 

dążenie Czechów do otrzymania 

wspólnej granicy z Rosyą. 

Dążenie to popierane jast przez dyplomatów 
tosyjskich i koalicya okazaia skłonność do ża 
łośćuczynienia tym żądaniomi czeskim. 

Z expose Paderewskiego wynika też, że poli- 
tyka agresywna, jaką w kwestyach zagranicz 
sych usiłowano prowadzić pa terenie Sejmie, 
syła całkowicie tłędną. Premier Paderewsk 
mówił na konwencie seniorów œi godziny 11- te; 


przed południem da cadzine pół do 2 np palme 
dniu. 
Po expose premiera nastapila. 
dyskusya formalna 
po której postanowiono, aby Gobasn. dl politykę 
zagraniczną odbyla się na poslodzoniu połączo- 
nych komisyi wojskowej i zagranicznej. Pre 


mie Paderowski prosil ka 
zwolnienie go, wober pizsi 
wiania na dzisiejsze postó! an 
rewaki na palzem 
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GONIEC KRAKOWSKI 


wiał będzie zapewne dopiero w przyszłym tygu 
dniu, Jutro odbędzie się wspólne posiedzenie 
połączonych komisyi wojskowej j zagranicznej, 
ua którem toczyć się bedzie dyskusya nad expo- 
se premiera, 


Daniosłe oświadczenia Naczeinika „Państwa. 


Warszawa. (Telefonem) Grupa posłów wscho- 
dnio-gzłicyjskich złożona z posłów Sevwatow- 
skiego, Diamanda, Gulla, Godeka, Halbon., 
wińskiego. Adama, Loewensteina 1 Stesłowicza 
udada się dzis przed południem do naczcinika 
państwa. Naczelnik państwa przyjął posłów w 
swoich apartamentach prywatnych i edkyt z 
nimi dłuższą Kkonferencyę wyjaśniającą cala 
syłuacyg w tralicyi wschodniej w zwiazku z po- 


Ki 


stulałumi koalicyi z jednej strony i prowadzoną 
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obecnie przez Ukraińców ofenzywą z  drugiel 
strony. Naczelnik państwa poczynił powne kot” 
kretne oświadczenia, które postów w całości 
zadowoliły s które zgodne Są z pragnieniam! 
narodu. 


Mienrzyjcla dymisya witemin. Wróbrewskiedi. 


Wazszawa. Telefonem: „Przegląd Wieczor 
ny” donosi. żo po jerwrocie prezydenta, mini- 
zirów Padorewsekiecn z Paryża wicemivistert 
spraw zagrauiszaych Wroblewski ponowił pro" 
bę i zwoialesie ze stanowiska. Prezydent Pade 
rewski prosby tej nie uwzgłędni, W obecnej 
chwil gdy polityka peiska wymaga nagłości nie 
są wskazane jakiekołwiek zmiany Na kierują 
| cych słaanowiskach w urzędzie spraw zagrapi” 


cznych, 
DEEP TTE TPRFOSZER BEZCELOWE 


Sojusz Ukraińców z bolszewikami. 


Warszawa, (Telefonem) Z kół wojskowych ti 
tejszych donoszą, że wedlug autentycznych 
wiadomości wojska bolszewickie gromadzą się : 
w okolicy Tarnopola i Husiatyna. Wiadze ukra- 
inskio od dawna są w porozumieniu z rosyjski- 
mi sowietami, Ukraińcy mimo oficyainych za- 
pewnień o gotowości do zawieszenia broni, do- 
konali od kiikn dni przegrupowania swolch 
wojsk i uderzyli wczoraj ma pozycye polskie 
pod Lwowem w czterch miejscach, na południo- 


Warszawa, (PAT) Komunikat sztabu general- 
nego wcjsk prlskich z dnia 15 maja. Front Ga- 
licyjski: W odcinku lwowskim nieprzyjaciel, 
uszkodziwszy most pod Borszczowicami i zer- 
wawszy połączenie telefoniczne między Posadą 
Chyrowską a Dobromilem, zaatakował bardzo 
znacznymi sitami pozycye naszs w tym odcin- 
ku. Nasz kontratak zmusił Ukralńców do ucie- 
czki, zadając im bardzo ciężkie straty. Na po- 
łudnie od Lwowa silne oddziały ukraińskie u- 
derzyły na Solonkę Małą i Porsznę i zdołały 
chwilowo posunąć sią aż do Sokolnik, Nasz 
je odrzucił nieprzyjaciela z pozycyi wy” 
| padowzgh. Na północ od Lwowa oddziały naszć 
zdobyły Kulików i Mierzowice. Podczas akcyi 
lofhicy nasi wykonali kilka lotów drużynowych 
i ostrzeliwali z kulomiotów piechote ukraińską. 
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wym odcinku w okciicy Sokolnik i Zubrzy 
Osiągneli cui ty „SO chwilowo i droboac sukce5): 
któr w kortłraskach zosiały odharie. Na od- 
cimkt północnym wujsku rasze w kontrataku 
nosungły się dale, na półnecny wschód i zajęły 
Kulików oraz Nowe Sigło, Wiadomo:ci poda 
wane przez komunikat ukraiński, jakoby pa” 
irole ukraińskie doszły do Winajk są niepra” 
wdziwe. Artyterya polska ostrzeliwuje npozycyć 
ukraińskie w Żółkwi, 


Atak Ukraińców w odcinku iwowskim. 


Wojska polskie sfoersowasy Stechód. 


„1 bombami bomhkararwali okopy nienszyjaciele 


| 


skie. Podczas jedneno z ataków zgineli śmiercią 
bohaterską porucznicy piloci Kostrzewski į MO 
tylewski. 

Front Wołyński: Na północny wschód cd 
Włodzimierza Wotyuskiego wejska nasze síor 
sowały Stochód zajmując Sokói i Perespę. Na 
południowy wschód od Włodzimierza Wolyń 
skiego zajęto Poryck, Łukacze, Dubrowę i. Sa 
dowę. Walki w toku. Nieprzyjaciel panióst bar 
dzo ciężkie straty, tracąc 12 kulomiotów i duż” 
innego maieryałn Wojennego, oraz znaczną, lic# 
be Jeńców, I rca: wsko-blałowugki: Bez zmis 
ny. 

W zasłęnńsiwie Sz 
ler, pułk. 
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Próby strajku kolejowego zawiodły. 


Warszawa. (Telefonem) Według autentic- 
nych infcrmacyi ruch kolejowy zarówno w 
Warszawie jak i na prowincyi nigdzie nie z0- 
stał dziś przerwany. Także w warsztatach kole» 
jowych, ydzie komuniści posiadają stosunkowo 
największy wpływ, praca odbywała się dziś 
normalnie i nie było większych prób urządźe” 
mia strejku. Na dziś rano zapowiedziane bylo 
zebranie w warsztatach, ale to nio doszło do 
skutku. Krąża nie stwierdzone wersyc. jakoby 
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próby strejkowe mlały być podjęte jutro, ty” 
próbom jednakże nie wróżą żadnego powodze 
nią, ponieważ wszystkim kołejarzem przyznakćó 
zapomogi drożyźrniane, 

Wejłue doniosieb z zrowincyi w całym wraji 
panuje nastrój bezwzględnie wrogi dia strejk™ 
Kolejarze z różnych miejscowości deklarują SE 
spadpalnin przybyć do Warszwwy. ubr mozermać 
Mr anen "WY wpadek ziwatku. 


SARZE „AZER | 


‘Sad najwyższy rozpoczął urzędowanie. 


Warszawa. (PAT) Wobec przejęcia przez Sąd 
Najwyższy zakresu działania Najwyższego Try- 
bunału sądowego kasacyjnegu oraz Trybunalt: 
administracyjnego w Wiedniu, powstala potrze- | 
ba zwiększenia składu osób Sądu Najwyższego. 
Na razie rozmiar tego zwiększenia na bieżąca 
półrocze został określony w ten sposób, że xo- 
stało mianowanych 2 prezesów i 18 sędziów. 
Obu prezesów i 15 sędziów naczelnik panstwa 
mianował 25 kwietnia pośród byłych członków 
Najwyższego Trybunału sprawiedliwości i Tiry 
vunału administracyjnega w Wiedniu. Du, 2 biu. 
telograficznie zostało uwiadomione | poselstwa 


' polskię w Wiedniu o mianowaniu hylych człun- 


t 
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ków Najwyższego Trybunału sprawiedliwosci 
i Trybunału adimimistracyjnego z polecenicn:, 
aby poselstwo wezwało wszystkich do objęcia 
urzędu w Warszawie. Część sędziów przybyia 
do Warszawy i rozpoczęła urzedowanie 0 nia 


| ja, pozostali zaś sędziowie mają przyjechać sne- 


cyaltym pociągiem reemigracyjnym, ua który 
uze pija w Wiedniu. Obejsna oni utzedzwanie 
rzecze w tym miesiącu. Sad Najwyższy w na- 
vym a e a skiadzie zaczął już utzę: 
dewanie., Z dniem IŻ maja postanowiono utwo- 
rzyć Sdan Jzbe tymczasowa do roznoznó- 


| 


wania Spraw z bylego zaboru austryachiefh 
przejętych z zakresu działania Najwyż 
Trybunału sądowego i kasacyjnego. Wobec tab 
macmego powigkszenia składu osój Sadu N 

wyższego Ministerstwo od diuższegy czasu sta4łź 

się o lokal dla sichie, aby dać możność Sadoi 
Najwyższemu zajęcia iokału po Minisierstwa 


Koalicya urządza stosunki 
przemysłowe na Górnym Sląsku: 


Berlin. (Tcl wi.) Pisma berlióskie donos 
“Spola z dobrze poiniorniowanego żródła, ŻE 
Polski kongresowej przybyli oficerowie fra% 
skiego korpusu technicznego, którzy po ące 
Ślaska Górnego przez Polaków, zajęliby s 
urządzeniem stosunków przemysłowych. M 
uni zamiar przeprowadzić tanı podobne rarat 
daanin. jak w obszarach Sgrv. a niianow E 
u-oodziemy dzień pvacy, dn a obowi 
sek TMR padaw pogei ekta 
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Kupujcie Polską 
Pożyczke Państwową! 


pracy ay 


ago "ŻE |] 


Numer 130 


Klęska dyletantyzmuw rządzie 
polskim. 


Kraków, 15 maja. 

Ze wszystkich niema! poczynań młodego pań- 
stwa nolskiego przebija się jaskrawo 

nieuieczainy, cairaniczny — dyietantyzm. 

Jest to faktem smutnyra i wysoce niepokoją- 
cym. Wszak jeśli gdzie, to właśnie w Polsce, 
która w chaotycznych wyjątkowo warunkach 
baństwowość swą uopiero odbudowywać musi, 
ma czele wszystkich kierowniczych organów 
rządu znaleźć się winny jednostki o jak najszer- 
szych horyzontach umysłowych. najwybitniejsi 
fachowcy i specyaliści. 

Polska wysłać winna do objęcia tych kierow- 
hirzvch stanowisk wszystko to, co ma w swem 
lonje najlepszego i najodpowiedniejszego. Wszet 
kle względy uboczne, względy na przynależność 
pawiyjną, na sympatye i antypatye osobiste po- 
Winny tu być usunięte na plan ostatni, jeśli 
już nie mają być wykluczone zupełnie. Dobr? 
Polski, 

interes państwa polskiego zadominować 

powinien 

naq interesami i próżaością grup i jednostek, 
nad hasłami i programami partyi, klik i kote- 
tyi. On powinien o wszystkiem rozstrzygnąć, 
0n, ten najwyższy interes państwa i narodu, po- 
winien decydować o wyborze ludzi, mających 
być pierwszymi budowniczymi państwa pol- 
skiego. 

Niestety, dzieje się jednak inaczej. Naczelne 
Stanowiska w rządzie i jego organach zajęli w 
Polsce ludzie, majacy przedewszystkiem kwali- 
likacye — partyjne. Przynależność partyjna. 
Miata tu wynagrodzić nieuctwo. To ostatnie 
trzeba byio wstydliwie czeimś osionić, aby zbyt 
Lie razio, przeto ktoś, nie w ciemię bity wyna- 
lazi termin, przedtem Królestwie wcale nie- 
żnany: 

„Wyksziaicenie domowe”. 

, Nieuk, matołek, człowiek słaby na umyśle, 
jak... cielę, po wynalezieniu tego zbawczego ter- 

| Miu, mógł sięgać, zapewniwszy sobie uprzednio 
| bopa:cie imandataryuszów partyjnych, po naj- 
| Wyższe w palistwie polskiem stanowiska, mógł 
Wiska się tara, gdzie na złoconem senator- 
kiun krześle prawdziwa wiedza i mądrość je- 
yaio zasiadać powinny. 

suczęło się to ze mabinetu Moraczewskiego i 
Ir do osiatnicb. czasów. Jednostki o „wy- 
Ksetałceniu domowelr:" rządzą państwem pol- 
Skiem, borykają się z wielkimi problematami, 
jak io iastręeza życie wielomilionowego narodu, 
R nawet się nie borykają, lecz nie dorósłszy do 
Cu rozwiązania, odganiają je, niby wstrętne 
Muchy, z porządku dzicnnego, pozostawiając ich 
śBlatwienin - przyszłości, 

A gdy już któregoś z tych probiematów ze- 
Bchinąć się na dalszą przyszłosć nie da, mężowie 
Senu z „domowem wyksztalceniem“ zabierają 
się, shege nie chcąc. do dzioła, a jak to czynią, 


Wśaród homunkulusów 


k ja się bilem i rzucałem kuflami, a potem 
éi kami na prawo i lewo. A potem zgaszono 
iatło, ale biłiśmy się dalej. Dostałem laską 
giowę, chwyciłem stołek i rozbitem go komuś 
Błowę. A gdy potem zaświecili światio, zoba- 
K łem, że to był mój przyjaciel i krew mu się 
Ma z nosa i z ust. Ale on się nie pogniewał na 
biję tylko mi powiedział, że dobrze zrobiłem 
wyj, Bdyż bilem się o honor narodu. Potem 
wz yzliśmy razem. ale nas zaaresztowano, choć 
R potem wypuszczono. Mój przyjaciel poka- 
chi! zęba, którego mu wybiłem. Tego zęba dał 
¢ potem oprawić w srebrne listki koniczy- 
Owa wierzchu były barwy narodowe, a pod 
ton tem wyryta data wybicia z napisem: „Utra- 
w walce o honor narodu“. 
ny fesor wysłuchawszy tego kuryozum 
_ Śmiechem „dodał jednak: 
SĄ zeczywiście u nas specyalnie walczono ze 
i AA namiętnie pod hasiem: o honor narodu. 
b gt jemnie zarzucano sobie zdradę. A jakaż 
biząą Ta wada! Jeszcze rzymski historyk Tacyt 
e niej. 
ly Ja też tak myślę, że tylko drięki tej wadzie 
aœ Się teraz uczyć kaleczenia języka. 
By e Się też Filip codziennie, ale więcej cza- 
Riri dza; w ogrodzie i czytywał stare roczniki 
deg, <€ swcich czasów. Zapytywany drzez pro- 
O postęny, żalił się, że gdy zasada języ- 
Automatów do jakiego przechodnia, to 


Y 
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dowodem tego ulegajaca ciągłym wahaniom 
sprawa stemplowania lub nie stemplowania 
banknotów, dowodem tego nieporównana w mon 
strualności swej dekiaracya konstytucyjna. 

„Domowe wykształcenie“ daje znać o sobie na 
każdyni kroku, wyziera ono z każdego wysStą- 
pienia poszczególnych członków rządu, wyrzą: 
dzając Polsce szkody niepospolite. 

Czy można sobie n. p. wyobrazić w Anglii lab 
Francyi ministra skarbu, któryby, jak to 
n. p. uczynił nasz zaiste... nieporównany! — mi- 
nister Karpiński, oświadczył w komisyi sejmo- 
wej, ku zdumieniu wszystkich obecnych: 

Ja się budżetem wcale nie zajmuję. Spra- 
wę budżetu pozostawiam wieceministrowi... 

Typowe zaisie dla stosunków naszych powie- 
dzenie to można usprawiedliwić tylko... „domo- 
wem wykształceniem“ pana ministra, który — 
przyznać to gwoli bezstronności należy — ma 
jeszcze tę wyższość nad innymi urzędującynu 
kolegami swymi, iż posiada 

„atomowe wyksziałcenic" z dodatkiem... 


warszawskiej szkoły handlowej Wawelberga! 

inni jego koledzy posiadają „domowe wy- 
kształcenie“ bez żadnego dodatku i tem są od 
niego gorsi jeszcze, tem mniej na stanowiskach 
swych odpowiedni. 

„Wykształcenie domowe” sprawia, iż w na- 
szych urzędach ministeryainych lekceważy się 
wszelką gysto—zatyezną pracą, do której przygo- 
towuje wykształcenie nie domowe, że źle się 
tam traktuje i nie docenia urzędników galicyj- 


Btr. 3 
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skich, którzy oprócz nie domowego wyksztu- 
| cenia wnoszą ze sobą wieloletnią praktykę, zdo- 
byią ruiyną i wogóle umiejętność spełniania 
swych zawodowych zadań. í 

Ministrowie o „domowem wykształceniu* nie 
lubią się też otaczać wybitnymi fachowcami. 
boją się bowiem wprost kompromitacyi wobec 
swych podwładnych. Z trudnymi zaś problema- 
tami radzą sobie w ten sposób, że starają się 
raczej wcaie ich nie załatw iac. 

Jak na takich rzęuaci, będących ne poziomie 
„dcinowego wykształcenia, wyjdzie Polska --— 
przewidzieć łatwo, a właściwie wcale nawet 
przewidywać tego nie trzeba, gdyż 

brak jasnej fine w dGecyzyach rządu, 
bez.aduość, chaos, Qyietaniyzm 
są nawet dla kompletnie słabiutkich głów, na- 
wet dla... dcstojników z „domowem wyksztaice- 
niem“ widoczne! 

Jakiż stąd wniosek? Bardzo prosty. Dyletance- 
cy kierownicy poszczególnych działów rządu 
winni ustąpić miejsca nie dyletantom. albo —- 
jeżeli już chcą irwać koniecznie na swych sta- 
nowiskach, jeżeli chca być niby owa „próżność 
na wysokiej skale, w swojej własnej śpiąca 
chwale", to niechże pzzynajriażej v gda się 
wstrętu do iInizi fachowych, niech się nimi oto- 
czą, niech z ich rad, wyszkolenia i doświadcze- 
nia zechcą — ' dla dobra Polski! --- korzystać. 
W przeciwnym razie dyletantyzm członków rzą- 
du stanie się kięska, która ciężkć za waży na lo- 
i sach Polski. (—cki). 
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W Zgrumaśzeniu Narod. czes 

Praga (telegram wiasnyv Biura prasowego): 

W zgromadzeniu narodowem czeskiem wnióm 
wczoraj poseł Bohynic inmtezpełacyę z powodu 
wiadomosci z Paryża, że sprawa czeskiego Ślą- 
Ska ma kyć załatwiona na szkodę Czechaw. Po- 
seł Bohynic oświadczył: Gdyby nam zabrano ko- 
lej koszycko—bogumińską, toby odcięto nas od 
Słowaczyzny, zaś strata zewiru węglowego kar- 
wińskiego byłaby zagrożeniem naszej produk- 
cyi przemysłowej 1 wogóle całego życia repu- 
bliki. Wobec tego interpelant zapytuje: 

1) czy rząd jest gotów bez odwłoki przedsta- 
wić zgromadzeniu narodowemu 
słan rzeczy w Paryżu odnośnie do Śląska Cie- 
szyńskiego, i 


2) czy rząd jest gotów podać niniejszą inter- 
pelacyę do wiadomości naszych pokojowych za- 


siępców w Paryżu, celem poinformowania o niej 
reszty czynników pokojowych. 
LJ , e 


Czescy posłowie ze $tąska wyweją 
pomocy prez. Massaryka. 


Praga (telegram własny Biura prasowego): 

Czescy posłowie ze Sląska byli wczoraj na au- 
dyencyi u prezydenta Masaryka i konferowali 
z nim w sprawie niepoimyślnych wieści z Pary- 
ża co do fis, Cieszyusklego, Jak pisma czeskie 
donoszą donoszą, rzecznik deputacyi, poseł puł- 


zwykle napotyka na głuchych i musi kilkakro- 
tnie powtarzać zapytanie. Profesor wyt.ómaczył 
mu, że przyczyną jest jego biędna wyinowa, za- 
razem jednak zapowiedział mu, że odtąd co- 
dziennie wieczór będzie go przepytywał z postę- 
pów. To poskutkowało, gdyż Filip pod kontrolą 
rzeczywiście zaczął korzystać z lekcyi. Zaczęły 
się też wieczory u profesora, na których rozma 
wiano tylko nowym językiem. Filip pocił się 
przytem, gdy mu jednak zabrakło wyrażenia i 
użył swoich słów, profesor nie reazowa? na to. 


NIESŁYCHANY POMYSŁ FILIPA. 


Tymczasem minęło lato i drzewa w parku 
przybrały już barwy jesienne. 

Pewnego dnia profesor zapowiedział Filipo- 
wi, że wieczorem nastąpi egzamin z jego postę- 
pów w nauce języka. 

— Uśtni to pójdzie jakotako — rzekł Filip -— 
ale pisemnie to nie chyci. 

—- Nic nie szkodzi. Tu listów nie potrzebujesz 
pisywać. Ale czytać potrafisz. 

—- Tak jest. 

— Mówić także? 

— Tak. Ciągle rozmawiałem z naszymi auto- 

matami w parku. 
- Egzamin wypadł zupełnie dobrze, Ku wielkie- 
mu zadowoleniu profesora. Nawet Lessing był 
zastowolony z postępów tego ucznia mającego 
panańd dwa tysiące lat życia, > 

Profesor uścisnał Filipowi serdecznie dłoń i 
wyravi: żal, że niestety nie może mu nie dać 
w uprmrnku, gdyż tu „zz: mr Wat ET. 
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— Proszę pana proiszra — rzek: wzruszony 
Filip — mnie nie trzeba nic olizrzniywte, dla 


mnie jest to najlepszą nagrodą, że ban profesor 


kiem popise 


rzeczywisiy ` 
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li z powaću Sigska! 
k t i p b LJ 
kownik Szpaczek przedstawił obawy ludu ślą- 
skiego (!!) o los Es. Cieszynskiezo į podkreślił 
nicchęć ludu śląskiego (!) w sprawie przyłącze- 
nia Ks. Cieszyńskiego, a w szczególności rewi- 
ru karwińskiego i koiei koszycko— hogumińskier 
do państwa polskiego. Poseł Szpaczek prosił pre- 
` zydenta, aby swą powaga i wpływem spowodo- 
,wał u aliantów, aby państwo czeskie nie było 
į narażone na tak dotkliwą stratę. Prezydent Ma. 
saryk objaśnił sytuacyę i przyrzekł rozpairzec 
| wszystkie wnioski. W dyskusyi, która się potem 
wywiązała, wszyscy posłowie ujawnili jedno- 
: myślność. 
| . O ile wiemy, z posłów czeskich na Śląsku je 
den tylko z nich, p. Rechel, jest Ślązakiem, innl 
pschadzą z Msraw 3 Gzech. Przywódca ich w: 
Szpaczek, jest morawskiim Słowakiem 
«a 


| Szowiniści czescy nie przyszli 
| jeszcze do rozumu, 


ta 
(Korespondencya własna „Gońca Krakowskiego) 
| Morawska Ostrawa, 15 maja. 

Podczas gdy poważniejsza prasa czeska w o: 
statnich dniach odczuwa potrzebę zbliżenia pol: 

, Sko-czeskiego, a nawet życzyłaby sobie powitać 
w Pradze polskiego prezydenta ministrów Pa 
l derewskiego, podczas gdy mężowie koalicyi sta- 
iwa 
| 
jest ze mnie zadowolony. Mnie to bardzo cieszy 
i tak myślę sobie, ż jest mi lepiej niż tym wszy- 
stkim homunkulusom, którzy nawet nie odczu- 
wają radości. Jeszcze nie słyszałem, aby tu któ- 
ry z nich pochwali} drugiego... 

— Albo nawymyślał drugiemu, 
jeden wyjatek. 

„Filip spcchmurniał skutkiem tego pizępom- 
nienia. 

-— No, nie gniewaj się na mnie — rzekł Avan- 
ti pojednawczo. — Sprawiłeś mi rzeczywiście 
wielką przyjemność, nauczywszy się języka. 
Teraz możemy swobodnie poruszać się po ca- 
łym świecie. Może teraz lepiej poznamy ten dzi- 
wny świat, może zrozumiemy teraz te senne no- 
stacie. 

— Mnie się jednak zdaje, że to się nam nië 
uda. Gdy wybrałem się sam na wycieczkę, to nie 

darzyłio mi się, abym gdzie widział dwóch ho- 
murkulusów rozmawiających ze sobą. Ich do 
tego nie ciągni i z nami także nie będą rozma- 
wiali. Z nich każdy siedzi jak pniak niemy, mo- 

| że każdemu się zdaje, że tylko on sam jeden jest 
'na świecie. 

Wróciwszydo siebie Filip kładł się już spać, 
zdy nagle drzwi się otworzyły i wszedł profe- 
sor. Byi silnie poruszony, w cczach miał łzy. 4 

-— (o się stało — krzyknął Filip, zrywając się 
z łóżka. 

—- ^ie, nie, tviko chcialem, abyś na chwilę 
posrali da mnie. 

Filip z ikier =popladał na profesora, idącego 
ociężał; in krokiem, jakby złamanego. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


zeznan | 


pominąwszy 


kaai 


sk 


Sir. € 


qec E E 


rają się niedwuznacznie, aby naród czeski na- 
wiązał stosunki przyjazne i zgodne z narodem 
polskim, szowinistyczna prasa czeska stara się 
w Sposób ordynarny i niesumienny drażnić opi- 
mię polską i zważać ku. sobie nawet takich zwa- 
łenników zgodnego współżycia obu narodów, 
jakim jest bezsprzecznie polski prezydent mini- 
strów, długołetni towarzysz aniiaiomieckiej po- 


Mityki prezesa Masaryka. 


Wychodzący w Morawskiej Osirawie „Ostra- 
wski Dennik*, omawiając powitanie prezydenta 
Paderewskiego plzez ludność va Śląsku. przy- 
łacza słowa, Paderewskiego, ¿e spór czesko-poł- 
ski na Śląsku ma być załatwiaory ugzdowo j za- 
opatruje to doniesienie nasiępującejti uwaga- 
mi: „Pamiętamy, że Paderewski w Paryżu, w 
Warszawie i wszędzie lodziej inówi imaczej i 
radykalniej o sprawie Sląska Cieszyńskiego, 

Zapewniał on, że Ślęsk za każdą cenę musi 
pozostać polskim i zapowiudał walką aż do œ 
stateczności. Paderewski jedzie 4 Paryża. gdzie 
jak wiadomo, konterował z wybitntmi mężami 
stanu ententy. 

Mówiono tam zapewne i o Slasku Cieszyń- 
skim. 

Obecnie Paderewski zjawi się na Slasku Cie- 
szyńskim, kiedy polskie dzienniki judzą prze- 
ciw Czechom. a uczynił lo, aby powiedzieć, że 
spór czesko-polski musi być załatwiony ugodo- 
wo, Paderewski wie zapewne dobrze, dlaczego 
tak mówił. Paderewski doszedl do innego prze- 
świadczenia i do innych wutosków (?). Pojmuje 
też, że lokalny spór. w klórym prawda jest po 
stronie czeskiej (?), nie mógłby wypaść na ko- 
rzyść Polaków (7) i że w myśl tego jesi koniecze 
ne, aby doszło do ugody, kiora jest potrzebna w 
interesie obu narodów. Paderewski pojmuje, że 
Qzesi od Śląska Cieszyńskiego odstąpić nie 
moga“. 

Tak to organ czeskiego Narodnego Wyboru 
powitał szlachetne życzenia prezydenta mini- 
strów Paderewskiego, aby spór czesko-polski 
mógł być załatwiony ugedowo, bez rozlewu krwi. 

„Ostrawski Dennik* wmawia w opinię publi- 
emg, że Paderewski przybył na Sląsk, aby upo- 
mnieć napadniętych brutalnie Polaków, iżby za- 
chowywali się grzecznie wobec najeźdźcy, 

Jeżeli w ten sposób prasa, czeska. będzie się 
starała pozyskać względy i ustęppliwość pol- 
skich mężów stanu, to w fakim razie nigdy do 
polsko-czeskiego porazutienią przyjść nic może. 


Strajk górników w Orłowej, Łazach 
i Pietwałdzie trwa dalej. 


Czesi zwalają odpowiedzialność za strajk 
na Polaków, 


Cieszyn (telegram wiasny biura prasowego). 

Strejk górników w remizie Ostrawskiej wy- 
buchł we wtorek na szybach w Oriowej, Łazach 
ł Pietwałdzie, We środę o godz. 4 rano zaalar- 
mowano załogę czeską w Miehalkowicach. Zol- 
mierze natychmiast bbsadzili okopy na granicy, 
by nie dopuścić górników z Pietwałdu na szyby 
Michałkowickie, górnicy jednak partyami po 
10 do 15 ludzi zdołali obejść placówkę czeską, a 
następnie ją otczyli, tak że żalnierze widząc bez- 
skuteczność oporu przepuścili strajkujących. 
Górnicy w liczbie około 1000 uszeregowani po 
czterech rozpoczęli pochód na Michalkowice. 

Górnicy i żomiosze witali się wzajenmie okrzy - 
kami „Na zdar!“ lub jak se masz Franta, a ty 
co tu delasz?', co wskazuje z całą pewnoścą na 
dużą jednomyślność j solidarność jaka panuje 
pomiędzy żoinierzami a górnikami. Oddział 
żołnierzy z Michałkowie natychmiast cofnięto, 
a na ich miejsce przysłano oddział kanacki z 
Gruszowa w sile 75 ludzi, 

Strejkujący wkrótce przedostali sie mo, szyby 
„Piotr” i „Michat“ w liczbie około 3000. Zadano 
wstrzymania pracy. Po poludniu gromady strej- 
kujące poszły do Morawskiej Ostrawy, ale ich 
nie puszczano do miasta, gdyż mosty na Ostra- 
wicy obsadziło wojsko. Strejk zapowiada Się na 
czai dłuższy. Gazety czeskie starają się zwalić 
odpowiedzialność za wybuch strejku na Pola- 
ków. 


Rządowo upoważnione ś 1507 


KURSAHANDLOWE 


ST. NYCZA, Prof. Akademii Handl. 


z prawem wydawania świadcciw. — Wykłady od 2-go 
czerwca. — Wpisy od 6—7, ulica Franciszkańska Nr. 1. 
psk m Ki . a 


Kupujcie Polską Pożyczkę Państwową! 
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Także Sląsk cieszyński zagrożony! 


(Telefonem od naszego korespondenta), 


Warszawa, 16 maja. 
Korespomdent „Gońca Krak.“ dowiaduje sią: 
Późnym wieczorem poinformowane Sfery posel- 
CG. 


skie otrzymały z wiarygodnego źródła niepoko* 
jące wiademości o stanie sprawy Śląska Cie 


szyńskiego, 
REŻ! SEE PCC ZE 


ady doraźne wKolbuszowej. 


Zastrzelenie prowodyra. 


wola Raniszowska otoczona 


wojskiem, — ucieczka chłosów do lasów. — Obwieszczenie 
urzedowe. 


tTelejonem od naszego Korespondentu;. 


Rzeszów, 15 maja. ; 

W alym powiecie kolbuszowskim władze 
zgniotły rozruchy. Do uspokojenia rozagitowa- 
hej ludności przyczyniło się zaprowadzenie są- 
dów doraźnych. 

Aresztowano kilkanaście osób. Wczoraj roz- 
strzelano jednego z prowodyrów  54-letniego 
chiopa. Przeciw innym toczy sie rozprawa przed. 
sądem doraźnym. 

Ekspedycya gen. Szamoty oczyszcza svstem4- 
tycznie powiat z bandytów i agitatorów. One- 


gdaj batalion wojska uda łsię do Woli Raui 
Szowskiej, w której ukrywa się moc bandytów» 
dezerterów i przywódców rozruchów. Wieś jest 
cala otoczona wojskiem. Nikt nie może przejść 
przez kordon żołnierzy. W nocy usiłowali nie- 
którzy chłopi przekraść się do lasów, powitani 
jednak strzałami, rzucili broń i poddali „ię 
wojsku. Puzewicziono ich do Rzeszowa, 

W eałym powiecie rozłepiono ma =lupacli: 
drzewach itp? obwieszczenia o rozstrzelaniu je” 
diego z prowodyrów, 


Krwawa awantura przed kościołem 


Paryż, 15 maja. 
m-m) „Petit Journal" donosi z Bordeaux: 
Straszny dramat rozegrał się wczoraj przed ko 
ściołem w Lormont, Pięciu żołnierzy amery kań- | 
skich kompletnie pijanych, poczęło strzelać do | 
tlurau, wywołując nieopisaną panikę. | 


| 


Policyant, widząc, co się dzieje; wyjął również 


Sztokholm, 15 maja. 
im-m) Dziennik „Swobodnaja Biecz”, ukazu 
jący się w Jekaierynodarza ogłasza wywiad z 
przywódcą partyi kadetów Dołgorukim... 
Dołgoruki. oświadczył, że ceny w Kisłowodz 
ku są zawrotnie wysokie... Dziesięć jaj kosztuje 
45 rubli, pudełko zapałek pięć rubli do siedmiu ` 
rubli, szpulka nici 100 do 125 rubli, | 
Cukru wogóle dostać nie można... Bardzo wie- 


= aS 


O powiaty sycowski i namysłowski, | 


Kraków, 16 maja. | 
Traktat pokoju nie przyznał Polsce powiatów 
sycowskiego i namysłowskiego na Śląsku Śre- 
dhim, pomimo, że w większej swej części po- 
wiaty te mają ludność rdzennie polską. W pi- 
smach poznańskich znajdujemy artykulik Sı- 
cowianina, w którym powołuje się nawet no 
urzędową statystykę pruską, stwierdzającą, że 
w powiecie sycowskim an 9578 dzieci szkolnych 
było 5373 polskich i tylko 3833 niemieckich. Co 
do pow. namysłowskiego, to przynajmniej 
wschodnia część tego powiatu powinnaby nale- 
żeć do Polski. Artykuł kończy się słowami: 
„Polska nie może tego szmatu kraju etnogra- 
ficznie polskiego milczeniem pominąć | pozosta- 
wić na łup dalszej germanizacyi. Powinna albo 
bezwzględnie go dla siebie zażądać, albo przy- 
najmniej spowodować, by jak na Mazurach u- 
sizydzomo tam bez władz niemieckich plebiscyt.” 


O KOBIETACH DLA KoBIET. 
Międzynarodowy kongres kobiecy. 


(n-m) Dnia 12 maja. rozpoczął w Zurychu o- 
brady międzynarodowy kongres kobiecy, w któ- 
rym bierze udział przeszło sto delegaiek orga- 
nizacyi kobiecych. Na kongresie reprezentowane 
jest 13 krajów, między nimi Anglia, Stany Zjed- 
noczone, Austro -Niemcy, Niemcy, Irłandya, 
Szwajcarya, Dania, Hołandya, Szwecya, Włochy 
i Francya... 

W pierwszym dniu obrad delegaiki zdawaly 
sprawozdanie z pacyfistycznych dążeń w swych 
krajach. 

Czynne prawo głosowania dla kobiet w Holandyi 

(m-m) „Alligemeen Handelsblad“ donosi, że ho- 
lenderska izba posłów przyjęła wniosek o na- 
danin kobietom czynnego prawa głosowania, 


Paryżanki bez pończoch... 

Paryskie pisma donoszą, iż podczas nicdziel- 
nych wyścigów .w Longchamps „manekiny” 
wielkich magazynów mód ukazały się w cele- 
ganckich pantofełkach, obciskających gołą nóż- 
kę bez pończoszek.. W ien sposób zupoczątku- 
wano w Paryżu modę chodzenia bez pończoch. 
Odpowiedzią na wygórowane ceny pończoch jest 
hasło: precz z pończochami!... 
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Głód, tyfus i szubienice!... 


rewolwer i oddał kilka strzałów do Ameryka" 
nów, Dwóch z uich uciekła, jeden został rannfe 


| czwarty odebral sobie sam życie wystrzałem W 


głowę, a piąty. który wdrapał się na słup tele” 
graficzny, padł rażony prądem elektryczny! 


Ze zgromadzonego przed kościołem  thkumit 
nikt nie odniósł szwanku. 
D mee 


lu mieszkańców, nawet z pośród siwe zamoł 
uiajszych, umiera z głodu 

Epidemia tyfusu czaleje... 

Niektóre nieliczne domy posiadają światło 
ciektryczne, inne pogrążone są w ciemnościach: 

Boiszewicy zrabowali maszyny i motoryw 
W centrum miasta władze bolszewickie poleci 
ły wystawić dwie szubienice... 


Nie nie dorówna filmowi francuskiemu!! 


Opowieść Florencka 


poemat kinematograficzny na tle kreacy! 
Oskara Wilde'a stwierdza wymownie, iż wy” 
kwint, kompozycya, malarskość każdej sceny» 
styl i czar całości, są to rzeczy, pozostające 
dłużej w sercu i myśli, jak zwyczajne try: 
i nadzwyczajności. Niedoścignionym tedy 
pozostaje nadał Gaumont. 


Miłość... Łzy... Smierć 


prześliczny dramat trzyaktowy z uroczą FÆ 
BIENNĄ FABREGE tejżesamej wytwór 
łączy się harmonijnie z poprzednim, iak, że 
ten program „UCIECHY* będzie zapis% 
nym na długiej zresztą już liście jej zasi 
wobec publiczności, 
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Ceny Środków żywnościowyśh gpadalą!. 


.” 

(m-m) Z powodu blizkiego zakończenia, KO% 
icrenctvi pokojowej, obfitszych dowozów 1 = 
plejszej pory ceny towarów ma targu Żyw? 
sciowym wydatnie spadają. 2 

Ujawnia się to zarówno w cenach mięsa >. 
szczególnie wieprzowina znacznie potaniała: ch 
howiem dostarcza sie jej obecnie w wielki, 
ilościach — jako też w cenach nabialu, meo 
mleka, sera, jaj... Mleka dostać można, He ch 
zapragnie, a masło, jak iwierdza. czeczoznaw qe 
wkrótee spadnie do cen przedwojennych: rz 
iem konice z wojenną drożyzną żywnościow 

Czytelniku, który pochłaniasz rozp: D* gg 
uym wzrokiem te słowa, azali nie czujeś% poj 
serze Waje napełnia się rudościę,.. Gotów en 
w ej chwili podążyc na borg krakowski, abi 
nimi wiktuałami pokrzenić nadwątłone P 
wojnę siły. 


Numer 130 
Nie spiesz się jednak zbytnio, bo choć to 
wszystko prawda, choć ceny środków żywno- 


ściowych istotnie spadają „ale dzieje się to... w 
Paryżu!... 


U nas inaczej! inaczej!.. inaczej !.. 


FR. MECNAROWSKI 
SOLIDNY ZAKŁAD KRAWIECKI 
KRAKO w, ULICA DŁUGA L. 58. 


~- Czemu tak językiem mlaskasz? 
— Czemu? — pytasz się, kolego? 
Patrz, to Józek! Czy on paskarzł 
Bo wygląda na hrabiego! 

-- Na hrabiego czy szlachcica, 
Bezpodstawne twoje troski: 

Józka cała tajemnica, 

Że go ubrał Mecnarowski! 
Mecnatowski ixa głowa. 

Mistrz, w krawiectwie wyszkolony, 
Wrócił z frontu do Krakow. 

I otworzył tu salony. 

Szyk paryski, z mody ceniąs, 
Pełen smaku. cuda "twarza, ' 

I stąd Józek, za. psi pieniądz, 

Dziś wygląda na paskatrza. 


Kielich miłości i goryczy 


imponujący dramat towarzyski w 4 częściach, 
arcydzieło francuskiej wytwórni „PHOCEA'', 
zawierający 

Najświeższe mody paryskie 


otaz prześliczne zdjęcia z Riviery wy 
świetla obecnie 


Kinoteatr „SZTUKA“ 


Hotei Saski, ul. św. Jana 6. 
Ponadto programu dopełniają inne obrazy, 


Dziś dnia 17 maja 1919 r. 


-Aymmaty Polej Pożyci Państ nne 


nabywać można (po potrąceniu procentu): 
100 markowe- Earonowe. rublowe za 97,72 


500 zy z 5 » 488,61 
1.000 7 Ź są s 97722 
5.000 s M A „ 4886,11 

10.000 W 3 3 „w 49772.22 


- Chwila bieżąca. 
Kalendarzyk. E piata i 
16 


Św. Jana Nepomucena 
maja 


Wschód słońca 450 

Zachód słońca 7'19 

Długość dnia 14°26 

„TEATR IM. JUL. „SŁOWACKIEGO 
DZ „Wygnany PoS "SZRGHNY: 
Dziś „Dzwony z Corneville“. 


Wojska Hallera a Niemcy. 


Paryski „Temps“ donosi z Berlina: 

Generał Dupont, naczelnik misyi francuskiej 
w Berlinie przesłał panu Erzbergerowi im. na- 
czelnika misyi francuskiej w Warszawie tele 
gram, oświadczający. że pogłoski, jakoby armia 
polska gen. Hallera zamierżała zaałakować 
Niemcy, jest pozbawiona wszelkiej podstawy. 


Konfiskata siodmnascie kloeram dota w Pradze. 


(P) „Prawo lidu" donosi, że na jednej z cze- 
Skien stacyi kolejowych zatrzymano dwa wa- 
Bony wyładowane meblami, należącymi do hr. 
Coudenhove. Po otwarciu wagonów znaleziono 

pak z przedmiotami srebrnymi i złotymi. 
Samo złoto, które zakwestyonowano, ważyło 17 
kilogramów. 


© kd e e 
Delegaci Białorusi w Warszawie. 


"Z Warszawy domoszą: Bawią tu delegaci cen- 
Malnej białoruskiej rady grodzieńskiej w oso- 
ie prezesa rady Aleksiuka i członków zarzą- 
du Zjnkowicza. i Wernikowskiego. Delegaci ci 
brzedłożyli sekretarzowi centralnemu ziem 
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, wychcdzenia najniezbędniejszych. Z 
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Zrabowane miliony. 


Epilog rabunku na poczcie .wowskiej.— Wzajemna kom»romitacya. — Dziwna 
nagroca. — Miłe ziego początki, ale koniec smutny. 


Kraków, 16 maja. 

(T.) Przed kilku dniami donosiliśmy o fałszy- 
wym komisarzu policyi, Wolwenderze, który w 
celu wymuszenia zapłaty za milczenie, urządził 
samozwańczą rewizyę u podporucznika Dwor- 
skiego, skompromitowanego w sprawie kradzie- 
ży milionów na poczcie lwowskiej w czasie zæ- 
wieruchy ukraińskiej. W toku dochodzeń w 
sprawie tej rabunkowej „rewizyi' okazało się, 
że Dworski dopuścił się istotnie znacznej kra- 
dzieży na poczcie wa Lwowie. 

Podczas ataku na gmach poczty j podczas ©- 
próżnienia go przez Ukraińców, Dworski, któ- 
ry jeden z pierwszych dostał się do budynku po- 
cztowego wraz z innymi wspólnikami — ukradł 
tam bardzo znaczną kwotę, której wysokości dto- 


wschodnich Osmołowskiemu potrzeby ekono- 
miczne i administracyjne. Dażeniem rady — 
jak PBK. donosi — jest „utworzenie niezawi- 
słego państwa białoruskiego ze wszystkich ziem 
etnograficznie białoruskich. -- Ziemie te na 
wschód obejmują całą Mohilewszczyznę, Witeb- 
szczyznę. częsć Smołeńszczyzny, na zachód —- 
międy innemi powiaty: bielski, białostocki i so- 
kolski. Delegacya widzi głównego wroga Biało 
rusinów w Rosyi. Przeciw temu wrogowi ma 
nadzieję znaleźć oparcie w Polakach" 
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Budapeszt bez dzienników. 


Radio stacyi krakowskiej z Budapesztu: 

Wskutek zagrażającego braku papieru posta- 
nowi: rząd zawiesić czasowo większą. ilość 
dzienników codziennych w celu umożliwienia 
ż tego po 
wodu wychodzi od dxisiaj jedynie „Pester 
Lloyd“ i (tekst uszkodzony). Pisma zostały je- 
dyniə zawieszone a nie zamknięte i wszyscy 
współpracownicy otrzymają za ten czas peine 
wynagrodzenie, tylko rząd zażądał, ażeby na 
i ¿zas oddali swoją pracę do jego rozporządze- 
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WIEC RODZICIELSKI w sprawie szkoły polskiej 
odbędzie się w niedzielę dn. 18 b. m. w sali Sokoła 
punktualnie o godz. 3 popoi. 

REPERTUAR TEATRU 1M. SŁOWACKIEGO. Pia- 
tek 16 b. m. „Wygnany Eros f. Konczynskiego. — 
Sobota — nowośc: „Rzeczywistość*, Bol. Gorczyń- 
skiego. Niedziela o godz. 11 rano „Uroczysta Aka- 
demia Moniuszkowska* Tow. Muzycz.: popol.: „We- 
sele“ S. Wyspiańskiego; wieczór: „Rzeczywistość 
Gorczy ńskiego. 

Proby z sobotniej premiery „Rzeczywisiość* Gor- 
czyńskiego dobiegają końca pod kierunkiem reżys. 
M. Jednowskiego. W nieuzielę popołudniu dane bę- 
dzie „Wesele* Wyspiańskiego pierwszy raz na. 
przedstawieniu popołudniowem na liczne żądania 
z kół pedagogicznych z Krakowa. W uroczystej aka- 
demii muzycznej ku uczczeniu 100 rocznicy urodzin 
St. Moniuszki bierze udział znakomity gość z War- 
szawy pianista Henryk Melzer oraz wybitne siły 
miejscowe. 

UROCZYSTY KONCERT MONIUSZKOWSKI ku 
uczczeniu setnej rocznicy urodzin twórcy „Halki“, 
odbędzie się w niedzielę 18 b. m. w sali Sokoła. Na, 
koncercie tym usłyszymy potężne dzieła wokalno- 
instrumentalne, „Sonety krymskie“ i „Litanię O- 
strobramską* w wykonaniu zespołu  chóralnego i 
wybitnych solistów Krak. Tow. Oper. Ciało orkie- 
stralne złożone z członków nowo-założonego Źwiąz- 
ku artystów-muzyków połśkich w Krakowie z prez. 
prof. B. Kopystyńskim na czele. Przepiękne pieśni 
solowe Moniuszki wykonają znakomici artyści ope- 
ry: p. A. Szafrańska, pp. A. Łudwig, A. Rawicz i 
St. Tarnawski. Dyrygować będzie dyr. Bol. Wallek- 
Walewski. Bilety do nabycia u J. Rudnickiego, Li- 
nia A-B. 

SPRAWA PREZESA KRAKOWSKIEJ DYREKCYI 
KOLEL Koło lwowskie ogólnego zawodowego bez- 
partyjnego Związku kolejarzy, zwołało do sali So- 
woła II nadzw. walne zgromadzenie członków. Ze- 
hrało się kilkaset osób. Wobec tego, że robotnicy 
nie należący do Związku usiłowali przeszkodzić ze- 
braniu, członkowie Związku wyszli z sali w liczbie 
przeszło 300 osób i zgromadziłi się w gmachu dy- 
rekcyi kolei. Po przemówieniach robotników Fras- 
sa i Łukasiewicza uchwalono rezolucyę wniesiona 
przez pierwszego z nich: „Zebrani na nadzwyczaj- 
nem naglem zgromadzeniu Koła miejscowego O. Z. 
B. Z. K. i Związku maszynistów polskich. boi2- 
piają jednogłośnie akt gwałtu, dokonany w dniu li 
maja 1919 na osobie prezesa krakowskiej dyrc- 
kcyi kolejowej przez grupę kolejowców, należących 
do tak zw. Związku pracowników rzeczypospoli- 
tej polskiej. Uważają akt ten za czyn, zmierzają- 
cy do wywołania anarchii i bezładu, protestują 
przeciwko forytowaniu tego jeszcze niezatwierdza- 
nego Związku przez władze ministeryalne | uwaza- 
ie tego rodzaju akcyę za szkodliwą dla kolejnictwa 
polskiego. żądają jak najdalej idącej satysfakcyi dla 
prezesa dyrckcyi kolejowej krakowskiej i przykład- 
nego ukarania terorystów — oraz wydania siano 
wczych zarządzeń. zapobiegających na przysziość 
analogicznym zamachom. © ileby prezes krakov- 
skiej dyrekczi kolejowej nie otrzymał ze strony mi 
nisterstwa zupełnego zadośću=<: nienia, a winni nie 
zostali pociągnięci do odpowiedziałności. Zuccyuo- 
wani sa tutejsi członkowie do jaknajostrzejszej a- 
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tąd nie zdołano ustalić. Faktem jest, że Dworski 
dał do przechowania bratu swemu, który tu w 
Krakowie zajmuje jako urzędnik dość wysokie 
stanowisko, Sumę 125.660 koron, mówiąc mu, 
że pieniądze te otrzymał od komendanta wojsk 
tytułem nagrody za oddanie kilku milionów 
znalezionych na poczcie, 

Z kwoty tej odebrano Dworskiemu około 86 
tysięcy koron. Resztę pieniędzy zdołał Dworski 
już wydać. 

Lekkomyślnego młodego oficera wydano s4- 
dowi wojennemu, innych zaś cywilnych areszto- 
wanych, umieszczono na razie w sądzie tute$g- 
szym krajowym karnym, a stąd zostaną. odsta- 
wieni do sądu karnego we Lwowie. 


keyi po myli uchwały głównego Zarządu Związku 
zaavodowngo w Krakowie. 

TANIE UBRANIA nadeszły do Warszawy, Roz- 
dawnictwo tej części, która pochodzi z darów ame- 
rykańskich Polaków oraz sprzedaż reszty nastąpi 
w tych dniach. Należałoby się upomnieć, aby i Gali- 
cya z tych darów przycział swój otrzymałą. 

(1) CIESZCIE SIĘ! Wy wszysey, amatorowie ka- 
wy i herbaty. dla których przysmak ten jest nie- 
zbędnie do życia potrzebny, którzy od szeregu dłu- 
gich miesięcy skazani jesteście na najrozmaitsze 
przedziwnegc pochodzenia namiastki — cieszcje 
się! Oto nadeszły już do Warszawy z zakupów mi- 
nisterstwa aprowizacyj 20 wagonów kawy, która ma 
być sprzedawaną po 3 marek aunt. Skończy się 
więc używanie pasuurzy, z chwilą bowiem otwarcia 
sprzedaży tej przybyłej de mas huwy ustanie zupa- 
me bak tego arykulz i trowadzony nim. tota 
na wielką skalę handel paskarski. Horyzont „her- 
baciany* również znacznie sięwypogodził. Warszaw- 
ski urząd zwalczania lichwy herbacianej dokonał 
kilku rewizyi, skonfiskowano 450 funtów herbaty, 
która ma być rozsprzedana między ludność. Pocie- 
szającym jest fakt, że w Anglii funt herbaty kosztu- 
je obecnie 2 =z. 6 hensów. ..przetłomaczone" na mať- 
ki wynosi 7 mk. A że niema. żadnych ograniczeń 
w dowozie tego artykułu z Anglii, prawdopodobnie 
więc już za 3 tygLdnie ujrzymy duże iłeści her- 
baty w naszym handłu. , 

URUCZYS(CE ZAKOŃCZENIE ROKU SZKOLNE- 
GU wraz z wystawą wypracowań pisemnych, Py- 
sunków i robót ręcznych w uzupełniających szko- 
łach przemysłowych, handlowych i zawodowych od- 
będzie się dn. 26 b. m. o godz. 10 rano. A 

OBYWATEL- 


GBOWIĄZEK SŁUŻBY W S4 RAZY 
SKIEJ. Na podstawie rozporządzenia Gen. Del.' Rzą- 
du, Komenda Straży Obrw. Dz. V podaje, iż wszy- 
stkie dotychczasowe zwolnienia od pełnienia słuzby 
straciły moc obowiązującą. Wzywa się wszystkich 
obywateli od 20 do 50 roku życia, którzy dotąd do 
służby w Straży się nie zapisali, by w przeciągu dni 
trzech, zgłosili się w Biurzę Komendy przy ul. św. 
Filipa 1, celem przeprowadzenia rejestracyi, po u- 
pływie tego terminu, wszyscy, którzy temu we- 
zwaniu nie uczynią zadość, zostaną pociągnięci do 
odpowiedzialności i ukarani grzywną w kwocie K 
wzglęunie karą aresztu trzech dni. 

KTO JEST UPRAWNILNY DO PRZEPROWADZA: 
NIA REW_ŻYJ? komenda Straży Ubyw. Dz. V poda- 
je do wiadomości, że do przeprowadzenia rewizyi u- 
poważnieni sa jedynie czionkowie Straży Obyw., za- 
opatrzeni w legityrnacyc z fotografią i potwierdze- 
niem Nacz. kom. S. O. oraz własnoręcznym pod- 
pisem p. J. S5tworzewicza; czionkom Straży mie po- 
siadającym zezwolenia. właścicie! sklepu, względ- 
nie mieszkania jest uprawniony odmówić pozwole- 
nia na odbycie rewizyi. Uprasza się, o ileby zaszedł 
wypadek nielegalnego posteępowaia, o podanie Ko- 
mendzie Dz. V nazwisk członków Straży, nielegał- 
ną rewizyę przeprowadzających. 

PODWYŻKA CEN ERYZŻYERSKICH. Wskutek 
przyznania pomocnikom fryzyerskim na ich stanow- 
cze żądania wydatnego podwyższenia poborów u- 
chwalili członkowie Stow. fryzyerów na odbytem 
13 b. m. nadzw, Waln. Zgrom. podwyżkę obowią- 
zującego obecnie cennika za wszystkie czynności 
fryzyerskie począwszy od 20 b. m. przy równocze- 
snem zniesieniu t. zw. abonaruentów. 

W KRAKOWSKIEM OGNISKU NAUCZYCIELI 
SKIEM odbyło się 10 bm. ogólne zgromadzenie człon= 
ków w celu wysłuchania sprawozdania ze Zjazdu 
nauczycielskiego w Warszawie. Obradom przewo- 
dniczył ks. kat. Krauna, referowali pp. dr Rowid i 
Szado. Po dyskusyi zgromadzeni powzięłi jednomyśl- 
nie następ. uchwale: Odpieramy z najwyższem obu- 
rzeniem oszczerczą napaść delegatów krak. oddzia- 
iu Pol. Tow. Pedag., zawartą w artykule pod tyt. 
„Pokłosie z Seimu nauez.* umieszczonym w „Pia- 
ście N. 18 4 b. m. Uważamy za obowiązek stwierdzić, 
że nigdy nic propagowaliśmy szkoły bezwyznanio- 
wej, przeciwnie staliśmy i stoimy na gruncie wycho- 
wania narodowego. opartego na zasadach religijno- 
moralnych. 

TOW. „ŻEGLUGA POLSKA“ w Krakowie, Rynek 
gł 19. H p. wypłaca od dn. bm. 6 proc. dywidendę 
za rok 1915 w myśl uchwały rocznego Wainego Zgro 
madzcenia z dnia 26 kwietnia b. r. Po odbiór należy 
się zglaszać z książeczką udziałową w godzinach 
biurowych między 5-—ł j 4—7 popoi. 

ZJAZD KCL-ZERSKEI Koledzy, którzy zda- 
wali egzatiajn ćzjrzalości w gimnazyum czwar- 
teia w hrakuwie w 1000 r. zęchcą podać swe 
adresy na ręce Wacława Wojakowskiego, Kra- 
ków, ul. J. Kochanowskiego 1. 10. 


Str. 8 


OZ m 


XXII WYSTAWĄ TOWARZYSTWA ARTYSTÓW 


POLSKIUH „Sztuka“ otwarta zostanie w gmachu 
Tow. Sztuk Pięknych w niedzielę dnia 18 b. m. i 


potrwa do konca czerwca. 

EA „POMHGC BRATNIĄ" W ZAKOPANEM. Po- 
sicazenie Komitetu urządzającego festyn d. 25 maja 
w parku Krukowskim na dochód Kola Krak. Tow. 
Domu Zdrowia uczącej się młodzieży polskiej „Po- 
moc bratnia' w Zakopanem odbędzie się 16 b. m. 
o godz. 6 wieczór w sali Kopernika na Uniw. Jag. 

ŻĘ STOWARZYSZENIA STRÓŻÓW. Dnia 11 bm. 
odbyło się walne zgromadzenie w Stowarzyszeniu 
kat siróżów, w lokalu Związku przy ul. Zwierzy* 
nieckiej 17, na którem dokonano wyboru całego za- 
rządu, skladającego się z 25 członków. Wybory się 
odbyły przez aklamacyę jednogłośnię. Prezesem zo- 
stał p. Gołąb, wice-prez. Wójś, sekretarzem Wycho- 
wajsski, skarbnikiem Rosół W kasie Towarzystwa 
jest 1122 K 50 h. Przy zakończeniu uchwalono od- 
być nabożeństwo żałobne w Kościele św. Krzyża o 
godz. $ rano 19 bm. za zmarłych członków Stow. 

Wiec publiczny stróżów i stróżek odbędzie się 
18 b. m. o godz. 4 popol. w sali Magistratu m. Kra- 
kowa w sprawie ustawy dla stróżów wysłanej przez 
Magistrat do zatwierdzenia do Sejmu. 

(1) ZŁCEZIEJ I TABARIERKA NAPOLEO- 
NA. W niedługim czasie pomysłowi złodzieje 
kieszonkowi będą mogli założyć muzealne zbio- 
ry antyków i pamiątkowych przedmiotów, któ- 
re znadeźli, czasem zresztą całkiem przypadko- 
wo, w kie eszeniach operowanych burżujów. 
Wczoraj naprzykłiyd przytrzymano w tramwa- 
ju 26-letn. Salón tna Hoffmana z Warszawy w 
chwili jak wyc w z kieszeni ubrania adwo- 
kata dru Oberlaeudera tabakierkę złotą, drogo- 
cenny przedmiot pamiątkowy pochodzący z cza- 
sów Napoleona. Tabakierki niestety przy are: 
sztewwanym nie znaleziono; widać złodziej po- 
dat ję swemu ukrytemu wspólnikowi. 

(T) NIEUCZCIWE PRAKTYKI RŻEŹNIKA. 
P. Franciszka Wołanek, zamieszkała przy ulicy 
Bosnckiej 1. $ doniosła na tut. inspekcyę policyi, 
że wczoraj kupiła w jatce rzeźnika Michała Re- 
dlicha przy pl. Rakowickiej 3, jeden klg. mięsa 
za 18 R. Po wyjściu ze sklepu p. Wolanek wo- 
bec wiarygodnych osób zważyła zakupione mię- 
ssi Gkazalo się, że na 1 kg. brakuje 3 dk a sa- 
me kości ważyły 38 dk. Możemy pocieszyć p. W., 
że są to zwykłe praktyki krakowskich rzeźni- 
ków, 
ku rzadkicgo wyjątku. 

(T TRYUME ŚMIECI. Dziś przez ulice miasta 
jechał w trumfie odkryty wóz najrożmaitszych 
śmieci. Wóz jechał zwolna, z patosem, jakby wo- 
zmica chciał przechodniom krakowskim poka- 
zań, że wreszcie załatwiono się energicznie z ty- 
Bow yzn brudem krakowskim. Koła tego „kara- 
wanu‘ tocząc się po bruku, wstrząsały znajdu- 
jące się w nim skorupy jaj, zgniłe ziemniaki, 
a wiatr dmucha! w zebrany na wozie popiół i 
rezrosit w szarych tumanąch po ulicy. Podobne 
to było do jakiegoś ruchomego pogańskiego oł- 
* tuwa, na któryia podczas wędrówek, pobożne lu- 
dy nieciły niewygasłe całopalenie swym bogom. 
I my tu w Krakowie mamy dużo bogów „widać 
magisinat dle nich urządził taką „pompę“. 

(T) NIESZCZĘŚLIWE DZIECKO. Dziś wezwa- 
no Pogctowie na Salwatorze, gdzie ośmioletni 
chropiec Władysław Rozpęd, syn murarza, uległ 
nicszczęśliwemu wypadkowi. Biedne dziecko 
wskutek nieuwagi motorowego wpadło pod 
tramwaj, doznając zmiażdżenia lewej nogi, zła- 
mania prawej i licznych ran na całem ciele. 
Nieprzytomnego malca odwieziono do szpitala. 

(D EMBRYON ZŁCODZIEJSKI. Wczoraj zaob- 
serwowano w pewmem Kinie, kilkuletniego mal- 
ca Władysławie. Piątkowskiego, który uzbrojo- 
ny w szabię dziecinną i karabinek, mając w 
kieszeni kiika harmonik, zajadał w  bufecie 
ciastka i cukierki, zapijając to wszystko wodą 
sodową z malinowym sokiem. Gdy przyszło do 
piacenia -—— male. wydobył z kieszeni duży zwi- 
tek banknotów i zapłacił kilkadziesiąt koron. 
Ponieważ policyi wydało się to podejrzanem, 
malca przychwycono i znaleziono przy nim 230 
kor. Pieniądze te rmały złodziej skradł matce. 

(I) SRONFISEOWANE EBZECZY. U podejrza- 
nego iddywidyum Piotra Wójcika skonfiskowa- 
no wiekszą ilość naczyń porcelanowych oraz 
zegarek zloty z łańcuszkiem. Dotychczas nie 
stwierdzono do kogo należą te rzeczy. 

(T) ARESZTOWANIE WŁAMYWACZA. Wczo- 
raj podczas włamania do mieszkania Ferdynan- 


ajei przygoda nie stanowi w tym wypad- ! 


da Calikowskiego przy ul. Dietla przytrzymano : 


15-lelniego Piotra Czajkowskiego, który skradł 
tam garderobę oraz gotówkę na 02 kwotę 
2000 K. 

(1) NIEPOPRAWNI PASKARZE. Za notory- 
cznepa skarstwo cygarami przytrzymano Julię 
Fonfarowa rzeźniczkę z ul. Warszawskiej, któ- 
ra w okolicznych prowincyonalnych miastecz- 
kach zakupywała cygara i tytoń lub dawa.a za 
nie produkty masarskie, a Następnie sprzeda- 
waia sklepikarzowi Weinrebowi po wysokich 
conach. Pasek szedi znakomicie i Weinreb 
sprzedawał cygara po 5 K a tytoń po 500 K za 
kle. Stwierdzono, że Weinreb od początku wot: 
zajntował się paskarską sprzedażą tytoniu na 
czem dorobił się wielkiej foriuny. Sk: sa oiu- 
no miu dużą ilość cygar i 1 i pół kig. tytoniu. 
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NAA pocjdne da Aaii ciani coia w pryczym tygodni. 


Paryż (PAT). Rada czterech studrowała wc | czeniu warusków pokojowych, 
wtorek sprawy, pozostające w związku z przy- Berlin (PAT). „Berl. Zeitung am Mittag" do 
byciem pełnomocników austryackich. Po usoń- | nosi z Wersalu: Niemiecko-austryacka delegar 
czeniu trakiatu z Ausizo-Węygrami rczyocznie | cya pokojowa przybyła wczoraj o godz 6 po po” 


łudniu do St. Germain en Lave. Przyjęcie miało 
mniej więcej tę samą formę, jak wobec delega 
cyi niemieckiej, jakaolwiek powitanie odbyio 
się w przyjaźniejszych słowach. Traktowanie 
delegaiśw jest mniej surowe, tak samo izolowa: 


się redazcya traktata z Baigaryą. Turcya będzie 
na ostatniem miejscu. Delegaci austro-węgier- 
scy przybędą dziś do St. Germain. Warunki po- 
kojowe będą zakomunikowane na przyszły ty» ; 
dzień. Mocarstwa, które będą reprezentowane 
w St. Germain, będą mniej liczne, niż w Wersa- | nie nie tak ścisle. Sądzą, że delegaci wkrótce 
lu. Państwa, które zerwały z Niemcami į wypo- podpiszą. traktat pokojowy jeszcze przed Niem- 
wiedziały wojnę Austryi, hkędą obecne przy wrę- | cami. 


Niemieccy socyaliści niezależni za podpisaniem traktatu pokojowego. 


Poznań, (PAT) Z Berlina donoszą: W prus- 
kian zgromadzeniu aarodowem adbyta się wiel- 
ka dehata celem  zaprotestowania przeciwko 
traktatowi pckcjowemu. Wszyscy mowcy z wy- 
jątkiem niezauwisłych socyalistów, którzy macho- 
wali zmysł dle życia realnego i oświadozyli się 
za podpisaniem traktatu, stanęli po stronie rzą- 
du i nacyoralistów i uznawali traktat za nie- 
wykonalny, zabójczy dla Niemiec i niemożliwy 
do przyjęcia. Zwłaszcza posłowie-kobiety stara- 
ły się wykazać niemożliwość przyjęcia traktatu. 
Natomiast secyalistka niezależna Arendsee 
przestrzegała przed polityką nacyonalistyczną. 
Socyalista niezależny Hoffmann odczytał dekla- 
racyę, która piętnuje traktat jako pokój gwałtu 
i protestuje przeciw niemu, równocześnie jed- 
nak zwraca się przeciw rządowi, który uznał 
traktat za niemożliwy do przyjęcia i wezwał 
lud o poparcie jego Stanowiska. Deklaracya 
Hoffmanna przestrzega lud niemiecki przed 
rzuceniem się w objęcia szału nacyonalizmu i 
w końcu apelował do socyalistów wszystkich 
krajów, aby wytrwali w walce ze swoimi rzą- 
dami. Gdy wskutek tego rządy te padną, wy- 
buchnie rewalucya światowa i wtedy ustaną 
przeciwieństwa dzielące ludy i ustanie wszelki 
ucisk. Oświacczenie Hoffmanna przyjęto na 
prawicy oznakami niezadowolenia i oburzenia. 


manifesiacye żałobne na rozkaz rządu, 


Paryż (PAT). Niemcy po otrzymaniu traktatu 
urządziły narodową żałobę na tydzień. Manife- 
stacye te są zanadto dobrze skoordynowane, aby 
mogły mieć pozory samorzutności. Oto dwa 
charakterystyczne momenty, które przytacze 
„Temps“ i które pokazują inscenizacyę: Dnia 5 
maja rano oficyałna „Deutsche Ailgem, Zeitung“ 
opisuje ponury wygląd, jaki przybrały ulice Ber- 
lina. Odkąd dzienniki ogłosiły główne klauzule 
trak tatu, ustało życie na wielkich arteryach te- 
go miasta. Możnaby z tego wnsisić, że rząd po 
prostu usłuchał ogólnej żałoby opinii publicz 
uej, rozkazując PASE wszędzie miejsca roz- 


Do Niemiec wkroczą wojska polskie i czeskie. 


rywek. Jednak dnia 9 maja wieczorem znajdo- 
wało się we „Vossische Zeituug“ zapełnie jnne 
oświadczenie od poprzedniego, które zrobił mi- 
nister wojny Neske. Osobistosść ta ogłaszała, że 
zakaz zakaw został wydany w Berlinie w specy- 
alnym celu, ponieważ miasto w ostatnich tyga- 
daniach okazało, że nie ocenia powagi chwili, Te- 
go samego dnia aexzoplany -zucały na Berlin 
prokłamacye, protestujące "xzeciwko warunkom 
pokcju, Proklamacya była wydrukowana na + 
maja i dlatego jest zatytułowana viko „zum 4 
Mai". Ponieważ wręczenie trakżiatu zostało opo- 
śnione, Niemcy nie znały jeszcze warunków po- 
kojn dnia 4 maja. Czekano więc *rszsze 5 dni, 
aby rzucać na Berlin ie proklamacye zredagu- 
wane naprzód. 


Nowa nota Brockdorfa. 


Paryż (PAT). Nowa noia. Brockdorifa. wreszo 
na wczoraj, domaga się dyskusyi ustnej z eks- 
partiami narodowymi. Będzie również przedło- 
żona kantrpropozycya so do uregulowania Spraw 
Żagłębia Saary. 


Rada wojenna koaiicyi obraduje w nermanentyi, 


Paryż, 15 maja. 
(P; Rada wojenna koalicyi w Wersalu, która 
od czasu podpisania warunków zawieszenia 
broni zbieraia się nieregularnie, obraduje obec- 
nie w hotelu „Trianon“ w permanencyi. 


Presya na Niemcy. 


Paryż (PAT). Najwyższa rada sojuszników z2- 
brała się wczoraj wieczerem, aby uchwalić środ- 
ki, które mają być przedsięwzięte, gdyvwy Niem- 
cy nie chciały podpisać trantatn, Gbodzi o wma» 
szerowanie w głąb Nieiniec i 6kcstrzenie blo- 

! kady. 

Paryż. (PAT) Iskrowo stacyi poznańskiej, „Bać 
tit Journal“ pisze: Ententa odrzuci wszelkie 
próby Broxkdarii-Rantzaua. zmierzające da na- 
wiązania dyskusyi w konferencvi pokojowej. 
Niemcy będą musiały traktat podpisać, 


Roterdaiu. (Tel. wł. a CE donosi: Wkro- żę komisarz Rzeszy dła Prus Zachodnich i 
r br 1 ut £ ` : ` 
czenie wojsk EUN S a , Wschodnich, już dziś przygotowuje opinie ne 
przyjęcia przez Nien ców warunków pokoj i f i. i B 
konisczność zuprowadzczia stanu wyjątkowega 


wych nieograni czy się tylko do granicy zacho- 
dnij. Na granicy wschodniej stoją wojska pol- 
skie a na granicy południowej wojska czeskie. 
Marszałek Foch wyjeżdżając do głównej kwa- 
tery zabrał ze scbą pełnoinocaictwa do wypoa- 
wiedzenia Niemcom rozejmu na wypadek nie- 
podpisania ukiadu pokojowego. 


Trwoga diemtów przeć icoczeniem Polaków do 
Pius zathoenich, | 


Berlin. (Tel. wł.) Dzienniki tutejsze donoszą, 


na tych obszarach celem przeszkodzenia wieiko= 
polskiej agitacyi, W caiych Prusach zachodnich 
oczekują wkroczenia wojsk polskich, Zachodzi 
obawa ataku polskiego na Prusy zachodnie w 
razic niepodpisania przez Niemców pokojou. 
Od kilku dni dają się zauważyć koncentracye 
wojsk polskich na granicach wschodnich Prus. 
W Warszawie czekają tylko na znak z Paryża, 
aby wkroczyć do tych obszarów, 
POKERA n a  EEDK 


Polsea nie zamierza anektować 
ziem bylego W. Ks. Litewskiego. 


Warszawa. (PAT) W dniu wczorajszym obra- , wano do najwyższego sądu, który rna ie rozpa” 
dował Sejm popoł. Posi. Potoczek i Bednarczyk ` trzeć i rozstrzygnąć. 

wnieśli inteipelacyę w sprawie niedostarczemu : P. Bagiński omawia nadużyeja 
zboża na zasiew wiosenny w Galievi. Przystą- kfytykuje działalno-ć hleu 
piono do porządku dzienn2ao. Pesel Sejdy w i- . W czasie mowy p. Bagińskiego na 
mieżiu komisyi nietykalnosei poselskiej przed: ogrouiuna wrzawa. 

stawił Po krótkich wyjaśnieniach sprawczdawcy Pe 
WNIOSEE O UZYAXŃNZE 1 Fovjy «uiosek konUsyi przyjęta. 


ryborcze i 
o1.iclas wyborów. 
-ali powstała 


YYBORU 21 POSŁÓW 


do Seimu za wins. 5a fo w iRNR (mer ir iwa © .soragiku lłziemasego | „rzeci z0% 
stowane i niemes iE MyTie"Fe a. Kost hone, 

rów w liczbie Daai Kij E i s; pi e czwartym norzndku tziernegt 
piotesiy lud zosicip ic iza, że ehmedli netusi. prawnie 
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czej, polecałąca zatwierdzenie dekretów z dnia 
2 stycznia 1319 r., przywracającego moc obowię- 
zującą części czwartej kodeksu karnego, zapa” 
dla jednogłośnie i z żadnej strony nie podnie- 
Siono watpliwości przeciw fei uchwale. 

Wniosek komisyi przyjęto. 

Przyznanie dodatkow drożyźnianych 
dla kolejarzy. 

Przy punkcie piątym porządku dziennego w. 
Tabaczyński poleca Izbie przyjęcie wałasku wię 
kszości komisyi w sprawie przyznania dodatku 
drożyżnianego kolejarzom, gdyż ten wniosek 
nie nadweręza skarbu naństwa, Kolejarze pol- 
$cy powinni zrozumieć, że skarb państwa wię- 
cej im dać nie może. Wniosek większości nie 
robi różnicy między kolejarzami z Królestwu 
Poiskiego a kolejarzami z Małopolski, chociaż 
place kolejarzy w Małopolsce są mniejsze. 

Pos. Łańcucki popiera wniosek mniejszości, 
żądający większych dodatków dla kolejarzy, 

Pos. Dębski stawia wniosek, aby do dodatków: 
proponowanych przez większość komisyi, dodać 
jeszcze 25 procent. Następnie żąda, aby koleje, 
znajdujące się teraz pod zarządem wojskowynu, 
były objęte tą samą uchwałą. 

Pos. Drenzer wyraża przekonanie, że koleja- 
rzom nie tylko potrzeba podwyżki, ale też pə- 
trzeba uregulować spiawę aprowizazyi į posta- 
wić na takim poziomie, aby 'kolejarze nie sta- 
wali się ofiarą lichwy drożyznianci. 

Pos. Lutosławski, wskazawszy na dotychczu- 
sowe zasługi kolejarzy, podnosi, że dejm powi- 
nien zaznaczyć, że nie pod groźbą strajku u- 
shwala dodatek. 

W głosowaniu wniosek mniejszości upadł. 

Przyjęto wniosek większości, wraz z popraw- 
ką pos. Dębskiego, 

SPRAWOZDANIE KOMISYIL 


Nastąpiło sprawozdanie komisyi komunika- 
cyjnej o dekrecie naczelnika państwa w sprawie 
unieważnienia koncesyi na budowę i odbudowę 
kolei żelaznych i na roboty z zakresu żeglugi 
rzecznej, nadane przez były rząd rosyjski i byłe 
władze okupacyjne. 

Sprawozdanie przedstawił p. Tabaczyński, a 
Sejm przyjął w trzech czyżaniach ustawę, za- 
twierdzającą dekret z małemi zmianami. 

Wos Rząd przedstawił sprawozdanie komisyi 
Skiirbowo-budżetówej w sprawie wniosku p. O- 
staszewskiego, dotyczącego zmiany statutu kas 
gminnych z roku 1896. 

Mowca , zaznacza, że dawniejsze przepisy w 
działalności kas nie odpowiadają wyinaganieru 
czasu, dlatego też kasy potrzeba dostegować do 
nowoczesnych potrzeb. 

Wniosek komisyi przyjęto. 

Następnie przyjęto bez dySkusyi w pierwszem 
szytaniu 
USTAWE W PRZEDMIOCIE DÓBR DONA(ZYJ- 

NYCH. 
Na tem wyczerpano porządek dzienny. 
Przystąpiono do odczytania wniosków nagłych 


Uchwalono nagłość wniosku posia Marka, Dia- ; 


manda i Witosa w Sprawie uwolnienia cukru 
przemysłowego dla b. zaboru ausiryackiego od 
podatku państwowego i powiatowego. 


O uwolnienie Suwalszczyzny. 


Uchwalono dalej nagłość wniosku nosła Szczę 
snowicza, wzywającego Sejm, aby niezwłocznie 
przedsięwziął jak najenergiczniejsze Środki, ce- 
lem uwolnienia z pod okupacyi niemieckiej Su- 
walszczyzny, upadającej pod ciężarem tej oku- 
Racyi. 

Przystąpiono do wniosku nagiego posła Da- 
szyńskiego 
w sprawie stosunku Rzeczy- 
bospolitej do Ziem Wielkiego 

księstwa Litewskiego. 

Wniosek ten brzmi: 

Sejm raczy uchwalić: 

Sejm oświadcza uroczyście, że Rzeczpo- 
spolita Polska nie zamierza wcielić do skia- 
du państwowego Polski ziem bylego Wiel- 
kiego Księstwa Litewskiego na mocy t-rftwi: 
ły jednostronnej ciał ustawodawczych pol- 
skich. Rzeczpospolita dąży da uwolnienia 
ziem byłego Wielkiego Księstwa Litewskie- 
go z obcej przemocy i do umożliwienia rzą- 
dom tych ziem wypowiedzenia się co do lo- 
sów swoich własnych i co do stosunku swe: 
go do państwa polskiego. Rzeczpospalita dą- 
ży do łączności z narodem wielkiego Księ. 
stwa Litewskiego na podstawie wtepźlnych 
Interesów politycznych. gospodaryczyci: 1 
kulturalnych. Wyraz prawnopaństwowy tej 
łączności odpowiadać ma prawu każdego 
narodu decydowania o swoim losie. 


| sła Daszyńskiego 
| 
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Pos. Daszyński uzasadniał nagłość swego wnio 
sku i mówił, że cała polityka, skoncentrov ana 


stanowisko młodego państwa polskiege wobec 
jego sąsiadów. Prezydent ininistrów udzieli 
nam dziś wyjaśnień, z których wypływa. żo pt- 
dejrzewają Polaków o imperyalizm i anckSyo- 
nizm. Minister nie może wrócić bez tego uspu- 
kojenia, że naród polski I Sejm nie myśli cu- 
dzych ziem zabierać, a uwalniając sudze ziernaie 
czyni to w tym celu, aby przyłączenie jakiekol- 
wiek tych ziem odbyło się według prawa naro- 
dów, według prawa swobody, według prawa u- 
wolnienia tych ludów z więzów dotad na nich 
ciażących. 

Pos. Głąbiński: Przeciw wnioskowi, wzelędnie 
nogłości wniosku tak, jak tutaj został przedsta- 
wiony, chyba nikt w Izbie się nie odezwie, wszy» 
| scy kowiem jesteśmy zdania, że ludy, zamiesz- 

kujące Wielkie Księstwo Litewskie, puwinny 
mieć prawo stanowienia o sobie. Rezolucya. pos. 
Dębskiego, którą przyjęto £ awa wnioski zuiąz- 
ku narodowo ludowego Piasiowców zmierzaj: 
nie do czego innego, jak tyłko do zabozyiecze- 
nia ludności polskiej w obszarze Wielkiego Księgę- 
stwa Litewskiego, ciążącej ku Polsce, prawa nu- 
leżenia do Polski. 

żądaliśmy tylko wezwania rządu, aby psczy- 
nit wszystkie starania, ażeby polska część Litwy 
mogła być przyłączona do Polski, zgodnie z wo- 
lą, miejscowej ludności. Do wniosku naglege po- 
stawiam poprawkę nagla, 
mianowicie po drugim ustępie dodać: 

Zasada stanowienia o sobie „arodów na 
ziemiach dawnego Wieikiego Księstwa bi- 
łewskiego dotyczyć musi i tej rzęści kiste- 
rycznej Litwy i Białorusi, która ma więk- 
szość ludności ku Polsce ciążącej. Zgodnie z 
tem Rzeczpospolita polska uważa za Swój 0- 
bowiązek zabezpieczyć niewątpliwe prawa 
mieszkańców polskiej części Litwy i Eiało- 
rusi do zjednoczenia z całością Ojczyzny i 
do wybrania swoich posłów do Sejmu usta. 
wodawczege Rzeczypospolitej. 


Po wyjaśnieniach posła Daszyńskiego, pos. 


| Paryżu, z niepewnością i niepokojem śłedzi 
l 


| Bardel oświadczył, że będzie głosował za nagło- 


ścią wniosku. Jesteśmy szczerymi Polakami i 
idzie o to, abyśmy wobec zagranicy zajęli to 
: stanowisko, że dążymy tylko do swego. 

Nagłość wniosku przyjęto, a wniosek odesła- 
no do komisyi spraw zagranicznych. 


Zaburzenia w Galicyi. 


Przystąpiono do wniosku nagłego posła ks. 
Okonia e wysłanie komisyi śledczej do Kolbu- 
szowej celem pokojowęgo załatwienia konfliktu 
między ludem a wojskiem. 

W tej samej sprawie pos. Witos postawił 
wniosek nagły o wysłanie komisyi śledczej z 
siedmiu ozłonków . 

Ks. Okoń występuje przeciw temu, aby zdi- 
ścią w Kolbuszowskiem przedstawiać jake wal- 
ki bolszewickie. Wojska. tam nie potrzeba. Mo- 
wea prosi o przyjęcie nagłego wniosku. 

Pos. Seyda oświadcza, że wypadki te nie są 
takiej wagi, «aby wymagały wysłania osohnej 
| komisyi sejmowej tembardziej, że rząd wysłał 
i już komisyę, która ma zbadać rzecz na miejscu. 
| Minister spraw wojskowych Leśniewski: Za- 
| burzenia w Galicyi środkowej miały z początku 

charakter sporadyczny, ale rozmiary tych ru- 

chów zaczęły się zwiększać į ruch zaczął robić 

się żywiołowym. Wynikała konieczność zarzą- 
,dzeń wojskowych. Ruch ten uspakaja się obe 
enie. Rząd wysłał komisyę, w której skład weno- 
dzą przedstawieciele ministerstwa wojny, spraw 
wewnętrznych i sprawiedliwości. Na radzie mi- 
nistrów zapadła uchwała, aby zbadać tę sprawę 
nie lekcewżąc jej zupełnie, a o ile będą wi::ni, 


| aby ich ukarać. Mnistęryum wojny nie moża : 
| dopuścić do tego, aby w tym czasie, kiedy bu- 
| 
| 


dujemy Polskę działy się ekscesy przeciw ko- 
mukolwiekby były zwrócone. Gdy tylko kumi- 
sya powróci, mimister będzie sjużył datami. 
Poseł Witos uzasadniał nagłośćc swego wnio- 
sku i domagał się wysłania komisyi sejmowej. 
, Zajścia w Galicyi objęły już szereg powiatów / 
stały Sie niekezpieczne. Tu i ówdzie musiało 
, wojsko „użyć* broni i bardzo wielu niewinnych 
uwięziono. Kopie się przez to przepaść między 
ludem polskim a władzami poiskiemi, eo mó- 
wca. uważa za wielkie nieszczęście. 
Pos. Seyda: Wobec tego, że okazuje się, że roz- 


breły wielkie rozmiary, mowca cofa prołesi kh: 
bu swego przeciw nagłości wniosku. 

Nagłość wniosku Witosa uchwalono, również 
przyjęto treść wniosku. Wybory członków tej 
komisyi śledczej dokona kom'sya prawnicza. 

Odbyło się jeszcze głosowamie nad poprawką 


ruchy rozszerzyły się na szereg powiatów i przy- 


Ste. 7 


posla Głąbińskiego i posłów związku narodowo- 
'udowego do wniosku posła Daszyńskiego. Nā- 
głosć poprawki przyjęto i odesłano ją razem 
z wnioskiera posła Daszyńskiego do komisyt 
zagranicznej. 

Na tem posiedzemie zamknięto. Następne po- 
ejedzenie dziś 
| WÓZ 


3 ware oagpodarstwa i kolonie gospodarze. 


WarSziwa. (PAT' Komisya rolna przyjęła na 
zebraniu art. 10 prożekiu zasad rolnych wedle 
referatu p. Dąbskiego w brzmieniu następują- 
cem: Państwo będzie miaio prawo tworzenia z 
uzyskanych zapasów ziemi wzorowych gospo- 
darstw lub kolonii gospodarczych, stącyi do- 
świadczonych, szkćł rolniczych itp. imstytucyi 
niezbędnych dia gospedarstwa wzorowego. Za- 
budowane iolwaiki które się znajdują w ręku 
państwa, mogą być w okresie przejściowym wy- 
dzierżawione kooperatywom rolniczym w wy- 
palku ostatecznym: fachowym  dzierżawcom. 
Art. 31 przyjęto w brzmieniu następującem: 
Parcele gruntowe do rozsprzedania szacować się 
będą według ich rzeczewej produkcyjnej warto- 
ści. Właściciele samodzieinych gospodarstw, na- 
bywający nowe działki, winni wpłacić z reguły 
całą wysokość szacunkową gotówką, bezrolni 
zaś, zasiadający na kolonii i właściciele karło- 
watyci: gospodarstw, dokupujący do normy sa- 
modziclnego gospodarstwa; hędą mogli korzy= 
stać z pełnego terminu amortyzacyjnego kredy- 
tu. Ustawa, pewinna uwzględnić różnice w we- 
runtach, za jakic: będą mogli korzystać drobn£ 
rolnicy różnych kategoryi przy nabywaniu zie 
mi. 

m WO 


Zawodowy ziedziej — 
milicyantem ludowym. 


Warszawa, 15 maja. 

Złodziej zawodowy Wucław Dzięgielewski, po 
przyjęciu go na stanowisko milicyanta ludowe- 
go, usiłował z towarzyszami zawodu zlodziej- 
skiego, z którymi nie zerwał, jak widać, kon- 
taktu, uprawiać na szerszą skalę okradanie 
mieszkań, stosujac częściowe nowe metody. 

Wczoraj Dzięgielewski wybrał się na wypra- 
wę z kolegą cywilnym do domu ar. 28 przy ul. 
Chmielnej. Po otwarciu wytrychem drzwi fron« 
towych do mieszkania kupca p. Stefana Modliń- 
skiego i korzystając z tego, że wszyscy domow» 
nicy znajdowali się w dałszym pokoju przy o- 
biedzie, rabusic skradli z przedpokoju 2 palta 
męskie i 2 damskie. - 

Tłomok z meczami, w celu usunięcia podej- 
rzeń, niósł milicyant, którego spostrzegł jednak 
stróż domawy, Orlowski. Mając niezbitą pew- 
ność, że natknął się na złodziejów, 

STRÓŻ PUŚCIŁ SIE W POGON ZA MILIGYAN- 
TEM, 

który usiłował zbiedz dorożką, 

rogu ul. Brackiej i Chmielnej, 

Słyszac alarm: 

„TRZYMAJ ZŁODZIEJAJ”, 
tnilicyani ludowy na ul. Zgoda, przy rogu Złe- 
tej, wskoczył z dorożki i zamierzał zbiedz ul. 
Jasną i Sienną, a jednocześnie, w celu powstrzy= 
mania pościgu, wystrzelił z rewolweru, 

Tymczasem zaalarmowany pobliski komisa- 
ryat policyi komunalnej 10-go okręgu wysłał 
już patrol, który pobiegł za uciekającym. zło- 
dziejem. 

Dopiero na rogu Siennej i Marszałkowskiej 
udaig się jakiemuś przechodniowi zatrzymać 
milicyania-zicdzieja i oddać w ręce nadhbiegłeń 
policyi komunalnej. 

W tłumie przeehcdniów wytworzył się rychło 
taki nastrój, że tylko dzięki obecności kilku po- 
licyantów, 

NIE DOSZŁO DO SADU DORAŹNEGO NAD 

SCHWYTANYM MILICYANTEM. 

Okazało się. podczas wstępnego dochodzenia, 
ze tegoź dnia wanc, milicyant Dzięgielewski ze 
swym towurzys:em cywilnym znalezli się po 0- 


napotkaną na 


| twarciu drzwi irontowych wytrychem w miesz 


kaniu adw. Grabowskiego, również przy ulicy 
Chmielnej nr. 28, zauważeni jednak w porę — 
wykrecili się jakąś pomyłką i twierdzeniem, 
że zastali drzwi otwarte. Zawiadomiony o tym 
fskcie stróż domowy. niezbicie upewnił się, że 
to złodzieje, gdy sposimegł w kilka godzin pó- 
śmiej tegoz „milicyanta* ludewego z tiumokiem 
ubrania: - 

Padczis sletziwa Dzięgiciewski wskazał dwu 
swoich kolegów, z któryzni uprawiał kradzieże. 

Przy milicyancie-złodzieju znaleziono 20 wy: 
trychów, klucze j różne narzedzia złodziejskie. 


Str. 8 
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Kupuję garderobę 
męską używaną. Płacę uajwyższe ceny. Zawiadomienie 
korespondueniką lub us.ne do L, Schmaus, Kraków, u. 
Szeroka 22. 1360 


Uczenice 
tudzież panny wyszkolone, przyjmie Pracownia kwiatów 
sztucznych W incentyny Górskiej, Flory ańska 18. 1381 


Dam 500 K iub 15 ki. cukru białego 
ta wyszawanie mieszkania pokoju i kuchui lub dwóch 
pokoi i skucuni w śródmieściu lub IV dzieln. Zgłoszi nia 
pod iiterę „E. 1.“ *do Adminisir. „Gońca“, 1383 


Anusara z Warszawy 
stawia bańki, przy, uje zamówienia, udziela porad, dy- 
skrecya = Studencka 6, II piętro, na lewo od 
B rano do 7 wieczór. 1314 


Bony Niemki lub Francuzki 
do 2 dziewczynek 10 i 13 lat oraz do pomocy w gospo- 
darstwie poszukuje się. Zgioszenia osobiste luż. Krói, 
Wiślna 2 od 10—1 i 4—6 pop. 1355 


Mała wilia 1386 
£ półmorgowym ogrodem owocowo-warzywnym i stajnią, 
w pięknem otoczeniu parkowem, pół godziny kołowo od 
Krawowa, do sprzedania, tylko katolinowi. Wiadomość: 
UL Micha:owsliiego 2, I p. lewo od g. 1 3 (pukać). 


Dia zakładów rysowniczych! 
Tanio do sprzedania maszyna do przekiuwania wzorów. 
Zgłoszenia pod „Wzory“ do Biura ogłoszeń „LOl', Kra- 
ków, Kynek gł. 7—8. 1448 


Kupuję starą garderobe, 
bieliznę it. p. Na żądanie przychodzę do domu. Pałkowa, 
Czarna wieś, Konarskiego 6. 1304 


Zakład pogrzebowy . 
Fr. Nowińskiego spadkobiercy Kraków, ul. Mikołajska 12, 
poszukuje chłopca do posług. 1451 


Ogrod owocowy 1392 
poszukują do dzierżawy, może być i dalej za Krakowem 
lnb w Królestwie. Bistrzycki, Czarna wieś, Konarskiego 6. 


Potr.eka dziewcząt 
do wyrobu pudełek. Fabryka pudełek J. Pacangwskingp, 
Grzegórzecka i9. 1459 


woemocnika introligatorskiego 
przyjmie Fabryka pudełek J. Pacanowskiego, Srzegó: 
rzecka 19. 1488 


Dnia 14. V. 1519 nba 

przez pomyikę w masarni przy ulicy uługiej rękawiczki 
w pakiecie. Upraszam właściciela o zgłoszenie się do 
Maryi Fytel uhca Towarowa |. 206. 149 


Pierwszorzęany stroiciei roriepianów 
ze Lwowa, Artur Smutny, kraków, Piotra Michatowskie- 
go 14, I p. Pensyonat Jolanta, przyjmuje strojenia i re- 
peracye. 1307 


Skrzypce, gitara, strzelba, smoking, 
lampa naiłowa wisząca, krzesło dziecinne jako wózek ta- 
nio do sprzedania, Wiadomość w sklepie Ź. Malicki i Sp. 
ul. Grodzka 10. 1002 


E Przyjme 2 chłopców 
do praktyki pracownia stolarska Jozeła Kosika, Podgórze, 
Lwowska 36. „Najchętniej z prowincyi). 1356 


gieszenie. 
Który z dworów lub leśniczówek w górzysto- 
lesisiej miejscowości przyjmie młodą zdrową 
panią z 


ty proszę nadsysać do 25 maja z podaniem ceny 
i warunków do drukarni p. J. Łęskiego, Kielce, 
ul. Pocztowa 4 pod „LETNISKO: 


RZĄD OWO UPOWAŻNIONE 


BIURO PARCELACYJNE 


z siodzibą urzędową 


w Krakowie, przy ul. Grodzkiej 26. Telefon 3444.! 


Inż. Artura Bromowicza 
kupuje i parceluje dobra, parcele budowlane, 
przeprowadza wsze.kie pomiary obszarów 
dworskich i włościańskich, oraz wydaje plany] > 

dla hipoteki, 1070 
„Zgłoszenia przyjmuje osobiste i pisemne, 


EE Ga zion a 
Bzczność B=czność! 
pierwsza poiska 


chem. pralnia i art, farbiarnia 


przyjmuje wszelką garderobę, materye, jedwab 
it. p. do chemicznego czyszczenia i artystycznego 
farbowania. Wykonuje w jaknajkrótszym terminie. 


(Do żałoby w 24 godzinach). 


Fiie: 604 
Sławkowska 23, Sebastyana 3, Dluga 27, Podgórz. 
Kalwaryjska 5, nolaiek 5 Centrála). 


Wydawca: w zastępstwie Spółki Wydawniczej „Editor“ Jerzy Kotarski. 


Ostrzeżeni 


firmy i merki ochronne; „PALAL WIG 


zgłoszózej w Urzęjzie Paieniowym Repualiki Poł-kiej za Nr. 658 643 1 zareje- 
Przec.vko naś.aduwcum 


JAŃ WŁ. SZULC i SRA „PAŁATYN*, 


<-letnią córeczką na lato z całodzien-: 
nem utrzymaniem i oddzielnym pokojem. Ofer: : 


GONIEC KRAKOWSKI 


strowanej w Sauze Okręgowym w Ludzi za Nr. TIA. 
SPRA na digg sądową. 


janeralny zastąpca na Galicyq; 


ka JAXOB ERYRMAR, ŁÓŻ Ź, Ul UL. ZACHODNEA 41. 


Y zeen NJ 
sze V 
F. Nawińskiego 


1289  rpzarekiercy 


- Kraków, ui. Mikoła ska 12. M 
Filia: Grzegórzki, naprz. Coll. mad, 


Urządza pogrzeby od nujwspaninar 
do najskromniejsty ch. 


Na składzie tramny metalowe, dębowe 


i z miękkiego drzewa, 


Wielki wybór wieńców oraz 


przyborów pogrze- 
bowych. 


PALEGYNI Tylko! 


JANA WŁ. SZULCA i SK 


barwik do użytku domowego, farbuje jedwab, weine 
i t. d. Wszeikie kolory i odcienia I 
Żądajcie wszędz.el Wystrzegajcie się falsyf katów! 
Zastrzeżony w Ministerstwie Handlu i Przemysłu pod Nr. 6.8/608. 


Jeneralny zzstępca na Galicyę: 


Jakób Brykman, Łódź, ul. Zachodnia 41 


Zamówienia uskuteczn::m pocztą. 


tępc.e 


WS; Pw: nry! 


"SF jedyny redyhainy i wypiróSow:: 
„KAPS ny środek iępi bezwzj.qGn.: 


ze... py RZ © y 
SZCZURY I ŁY SZW. | 
2 Ge ze wzgiędu na swe wybilne wiasko- 
„KAFS ści i uznanie welu powag nauko- 
wych, znałrzł szerokie zasiasow nie w kaźdm g0 
spodzrstwie domowem. handlu, przemyśca, leśnictwie, ugiouńi- 


ctwie, składach żywności iti. 
Żą:ać w aptekach i składach aptecznych. 


Jeneralny zasięzca na Galty* Jadi BRYCMAŃ 
Łódź, ui. Zahodni; 41. 


y ZWĆ uskuieczria pocz:ą. 


OBSTALUN=I NA 


WYROBY GUKROWE 


„będziemy przyjmować w dniach 16, 17, 18, 
119 i 20 maja. — Kolekcye oćnow.one. 


JOZEF SZWED i SPCŁKA. 


- BOREBGECHI 


| KURSA PRAWNICZE 


I . synok glowny L, 22, id Ku 
al ibs hRaKGW gal ) 
Szybkie pizjpotowan;e przez Jaciuwe bily a) at egzaminów 
| rygorozow prewuniczyci Un.wersyielu krakow skiego I wow: 4 
skiego 61 egzaminów suwoOhkitKiCi. spuzva skin i DOLAFYA' NYCH. 


1495 


3641 


Sysiem dla wojskowych urzędu ikow zasiępue w «u e- 
ise uośc przyyotowanie indy satn FEG po racby 
P inny UpusZCZAILUA MiEjsc. ols ais 


Lekcye zb.uruwe anuywi. Uau. 
Wypużyczanie be: p- w, EUOW  Uolaw. 
I BIOLMINCYG a pi DURA SA ui da 
Przygotowanie Gnom L=". zyk 


Ola hrółuniakow ZAapużuwio z 
' ktwt à Młowiitukii at ya 


Wsębęm iego, iŹ neśisdewey neg 
i marki ocarcnnej „„PB.AIYM * 
ogłoszeniami wprowasza,ę w Myć 
p CYCH zawiadamiamy, że imay jes:esmy wy- 
łączaymi wiassicielami 


ych À 


Ekshumacye i przewozy zwłok do róż- I 
nych miejscowości I wszystkich krajów 


Numer 130 
szej firmy| „RERZATOŃ 
ZEMREMU: = ce +7 Rar 
kapag- 87 iera Luzie skiego 


uł. Bracka 5, w Erazawie. 
fierbaty brak. 
Bankructwo bez pardoi. 
Lecz żale w Krzas, 
Bo nie brak „Haerbaiasu" 
Ludwiuński go 
Powołał z (bo za światów. 
Gdyż %arby tkwis 
W te, perie s-rogniów. 
Kia pyszny smak. 
Aromat, banue ŻYWY, = 
bez zadnych blag 
Herbata jest prawdziwą! 
1 choćby sąd 
Chciał wydać groźny Katon, 
Cały D94U-MON=O 
Wciąż będzie pił „Harbaton”. 
Dwie łyżeczki na szklankę 
ukropu Caje napój wyśmie- 
nity i bajecznie tani. 
Cena za 1 litr „Herbatonu” z rë- 
mem kor. 4, bez rumu kor. 3. 
Flasza, należy przynos é ze sobą. 
Na prowincyę, dla braku ma* 
łych beczek, wysyła się naj- 
mniej 150 litrów po otrzyma- 
niu z datgu lub beczki. 
NB. Przy badaniu urzędowem 
„Herbatonu” zoaiał uznany za 


nieszkodiiwy dla zdrowia i 
znacznie lebszy od innych st“ 


1497 


1 
i 


rogutów. 1481 


Domy do sgrzedania 
w różnych cenach i w rót 
nych miejscach, Szczególnie 

polecamy: 
Dom w kęazowie w Dziel. IV. 
z wolnem mieszkaniem o 5 
pokojach z prz. za 350.000 
koron. 

Willę w Wadowicach z ogro- 
dem zaraz do objęcia za 
160.000 koron. 
Pierwsze ualicyjskie Biura In- 
iormacy,ne 


HIERGNIM WEISS i Ska 
1498 


500 K nagrody 


za wyszukanie 2 niedużych 
pokoi i knchni bez mebli, 
najchętniej bliże, śródmieścia. 
Zgioszenia z opisem pod „%» 
Y. 500* do Biura dziennie 
ków Hopcasa 1 Salomonowej 
w Krakowie, ulica Szczepań- 

ska 1. 9. 1484 


Do w.adomości 140 
Kupcom i Konsumomi 
Prawdziwą pod gwarancyą. 
terpentynową pastę do otuwla 
| masę co powióg w różnych 
łkolorach : wielkościach po- 
leca po niskich cenach: Agen- 
* | cya Handlowa M. Nurka, Kra- 
1406 | ków, ul. Karmelicka 12, I p. 


` Possi Takled budowy meynów. K. fiegondort i Synowie 
Rzeszów, Ruska Wieś, 
ma do sprzacarła kilka mo.orów benzyn. od 3—7 HP, mt- 


„ną p-rową 2 HP. d,naria, młyny kieriowe gos ©darczo 
plani, kamienie 'miyńskie "duże. nupuje s.ę Stare "TO 


motory placge najwyższe cony. 
dia dzieci 


CERATKI sa K 15. 


(GBNERKRA OW, 
“éb 
„Szion SZEW i 


c 
Sip laina BUF. 42. 
e urzeciw 82iru Me SK 56). 
Sprzedaż i kupno obrazów pierwszorzędnych mie 
strzów, poiskich i zagranicznych, po cenaca umiar: 
kawanych. Chcąc uprzystępnić najszerszym wat 


w Krakow.e. 


 PALATYNI 


, len, bzwełnę 


stwom navswanie prawdziwych dzieł sztuk, za 
prowadza dyrckcya również 
S'RZEJAŻ NA vFŁAGY. 

Telefon 2486. 132 


NY W NE EEEE TA nadd 
(044 2,..OWZAJ.M yia Uddzpi. LEŃ W aakowi 


* Dział ubezp.elzeń na Życie 
(uł. Basztowa 9) 


przyjmie akwizyłeróW 


ma pozy -miwan a ubezpieczeń, Ara bez badania M3 
karded neTZySińy wi Waruniiagn, tak pracującyc.i zawodowo 
kapro godnie obok głównego zajycia. Działalność t 
fk a sę. dla nwaldow. Oterenci winni podać p” 
„kwirować zawodowo czy $ 


1486 


apota Oraz Czy. pragia x 
| 1 goa — cweut „anie uoł czyć ewiadeetwa złużbow 
z e EN T — 


Redak tər odnow.: an Stanziewicz.— Druk. Ludowa w Krakowie. 


